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~aogół panuje przekonanie,' że był to nieszczęśliwy wypadek 
Przez 'zatonięcie "H. szuba,:t marynarka polska poniosła poważną ' szkodę 

(Wrażenia z miejscal katas rofy i wiady. specf~~nego korespond5 "Głósu Polskiego") 
,,- . GDAŃSK, 21 lipca. I biegł;:: niedzielę o godz, 10 zrana wyru-

• (Od specjalnego korespondenta "Głosu !O~ ly z Gdyni do Szwecji okr~ty "Mazur" 
Polskiego"), i "Podhalanin", które miały oczekiwać na 

Tam, gdzie Motława wpada do Wisły, i "r~:.i.;zuball w jednym z portów szwedz-
tuż koło gazowni miejskiej, znajdują się I Id ch, ' 
doki stoczni gdańskiej. W odległości 5-6 ~ Podróż do S~wecji nie była dla "Kaszu
wl?łrów od brzegu, na którym położona l ba" nowością, gdyż już w roku 1923 zwie
jest stocznia, zatonął tcrpedo~iec polski J dził on porty Karlskrone i Kalmar. ' 
"Kaszub". . I Tragiczny wypadek, któremu uległ 

Łódka n,sza mija kordon policyjnych "Kaszub", czyni dotkliwą szkodę naszej 
motorówek i zbliża się do miejsca kata- I rm:rynarce wojennej, ~dyż torpedowiec ten 
strofy. I był wyśmienicie zbudowany, pomimo to, 

, Z, ,,~asz~ba" nad powierzchnią w,ody !ż budowa jego ~rzyp~rl~ na f;>k ,19!5, to 
Wldac Jedynie obydwa, maszty, wystające I· Jest na rok, w kto rym łUZ d~ł Się stlme od
na wysokość 2 metrów, . czuw.ać brak na;rozmaitszych rnak-;;J!ów 

Praca nad wydobyciem okrętu z głębi f w stocZOt 3del:ski'Z", • 

wadzić na nim powierzchowny remont : 
przed podróżą do Szwecji. Remont w dniu l 

wczorajszym został ukończony, "Kaszub" 
wypłynął z doku i stanął na kotwicy oko
ło jednego z pontonów na Wiśle, W cza
sie katastrofy wszystkie kotły były pod 
parą. i wszystkie maszyny pracowały, 

Zwłok podoficera i 2-ch marynarzy do
tychczas nie znaleziono. . 

Prasa gdańska na9gół zajmuje wobec 
katastrofy lojalne stanowisko, Niektóre 
pisma usiłują wskazać na to, że katastrofa 
spowodowana była przewinieniami zało
gi, nieuwagą, czy lekceważeniem. 

Prasa niemiecka, opisując katastrofę 
polskiego torpedowca nie może powstrzy
mać się od złośliwych i brutalnycb uwag. wody wre, Pilnujący pracy oficer oświad- Oficerowie i zało~a okrętu potracili 

cza nam, że spodziewa si,: najpóźniej w' cały swój dobyŁck w postaci garderoby, 
czwartek ukończyć wydob}'nsnic o rł!tu, ( bielizny, różnych pamiątek etc. , I TORPEDOWIEC "KASZUB". 
Robota jest bardzo . utrudniona przez zna- I Wśród ludności ,~tański~: !.atoni :ie I "Ka" ... ub" należał do 6-u torpedowców 
cwą fi ść olej , zna~ cj .cego się w wo- uKaszuba" odbiło si~ gł!iŚ lem echem, W ,naszej marynarki wojen ej, typu "V-I08" 
dzieł , pob!iżu miejsca katastrofy zbierają się I pochodził z niemieckiej floty wojennej. 

Nurkowiej pracujący llad wydobyci~m ciągle setki osób, które z za1nteresowa- Wybudowany był w Niemczech w r. 1915, 
okrętu, twierdzą, iż należy się liczyć z I niem śledzą przebiei! akcji rahmkowej, zamówiony przez Holandję jeszcze przed 
tern, że r-C':_- w~~!kk , . ~~:;::.J.4 '1~a. DO.da- ! Co do przyczyny I<atastrofy lm~żą naj- wojną. Uzbrojony był w 2 działa, aparat 
dzie i prawej burcie, "Kaszub" został rów- i rczmaitsze wersje, jednakże dotychczas ! torpedowy i karabiny maszynowe. Był po
nież przerwany w samym środku, \ niczem nie uzasadnione, a opierające się i ruszany turbinami o sile 6000 konL Szyb-

Jeden z naocznych świadków katasłro- jdy:d;c; na fantazji i domyślności ~t!dzldcj. I kość miał 24 mile morskie na godzinę. 
f y opowiada nam, że eksplozja była tak Władze śledcze mają nadzieję ustalić przy- J Do Polski przybył w r. 1921 z Anglji, 
silna, iż trze; marynarze, którzy znajdo- cZYnę katastrofy dopiero po wydobyciu: ~dzie znajdowała się zdobyta niemiecka 
wali się w chwili wybuchu na pokładzie, okrętu z morza, flota wojenna. Remont torpedowca prze-
zostali wyrzuceni na ląd. Również duży Jeszcze raz rzucamy okiem nil sterczą- prowadzono w dokach angielskich. 
reflektor, znajdujący się na pokładzie, wy- ce smutnie z wody dwa wierzchołki ma- Załoga "Kaszuba" dowodzona przez 
rzucony zosta! na brzeg, wraz z masą 0- szłów oraz krzątających się wokoło lu- I kom.-ppor. Brodowskiego, składała się z 
derwanych części desek, gwoździ, śrub dzi, i łódka nasza powoli odpływa, kier u- 4 oficerów i 40 marynarzy. Zginęło z nich 
etc, Radj?t~leg~afista okrętu tylko cudem. jąc się w stronę brzegu, trzech, cięższe rany odniosło dwóch. 
UDiknął smlerCl, gdyż wybuch zataraso- M, R. 
wał drzwi jego budki i tylk.o dzięki nad- * * • WYDOBYWANIE "KASZUBA" 
ludzkim wysiłkom udało mu się w ostat- . GDAŃSK, 21 lipca, Wszelkie przypu- Dziś rozpoczynają się roboty przy wy-
niej chwili uratować z tonącego okrętu, szczenia, co do przyczyn katastrofy idą w , l dobywaniu z pod wody zatopionego czę-

Załoga torpedowca składała się z 43 tym kierunku, że wybuch był spowodowa- I śdowo torpedowca "Kaszub", który utrzy 
marynarzy i 4 oficerów, Część załogi po- ny ściekaniem nafty ze zbiornika, gdzie I mUle się na dotychczasowym poziomie na 
została w Gdańsku i oczekuje na wydoby- wytwarzały się gazy ropne, które rozsa- I linach holowniczych. W pracy tej wezmą 
cie okrętu z wody, resztę zaś załogi za- dziły zhiornik. udział holowniki i jednostki marynarki 
brał na swój pokład "Haller" i odwiózł do t/l{aszub" był poruszany za pomocą wę- I wojennej, Wydoby "11i e potrwa kilka dni. 
Pucka. gla i nafty. Na pokładzie znajdowało się 60 Akcją kieruje o", jdca floty kom.-por. 

"Kaszub" z powodu koniecznych re- tonn nafty. Dnia 18 b, m, "Kaszub" zawi- Unrug. Przybył te Warszawy koman-
paracji był nieco spóźniony, bowiem w tl~ nął do stoczni, aby można było przepro- dor Swirski, poprze łni dowódca floty, a 

Wy wie Ir ego ,spisku kom • rycie 

obecnie szef kierownictwa marynarki WG
jennej. 

śLEDZTWO. 
Natychmiast po wydobyciu torpedow

ca na powierzchnię, ~I)stanie zbadany r0-
zerwany kadłub i zniszczone maszyny, Do 
tej ch~ńli dochodzenie nie może być fakt y
c.::tie prowadzone, pOu'ieważ wszyscy trze{ 
marynarze, którzy mogli złożyć zeznania 
o katastrofie, znajdowali się w chwili wy· 
buchu w kotłowni i zginęli na miejscu. 
Dwaj ciężej ranni byli w momencie eks
plozji na pokładzie. 

Po wydobyciu torpedowca - sposób, 
w jaki zostały rozerwane Jłą wybuchu 
kotły i maszyny, prawdopodobnie dokład
nie wyiaśni przyczynę ~atastrofy, 

I 
Dochodz~nia potr;~'ają conajmnie; kil

ka dni i dopiero po ich ukończeniu będzie 
I ~d~n~ przez komisję śledczą ostateczna 

OPlDJa. 

GDA1ił'SK, 21 lipca. (PAT). W sprawie 
zatonięcia torpedowca "Kaszub", dzisiej
sza "Baltische Presse" pr.lynosi następu
jące szczegóły: 

"Torpedowiec mIał odjechać rano do 
SZWeCji O god dnie 7 r:tno komendant o· 
kręlu dokonał szczeg.Jłowej inspekcji stat
ku i znalazł wszystko w największym 'Po
rządku. O god !i:lj~ 8.3:..: nastąpiła eksplo
zja zbiornika z ropą, znajdującego się w 
hali maszyn, ~oczem statek zaczął tonąć. 
Przyczyna katastrofy będzie stwierdzona 
po wydobyciu okrętu z dna morskiego. 

Zdaniem dyrektora stoczni gdańskiej 
prof. Noe, przyczyną katastrofy były o
statnie upały. Ropa pod wpływem gorąca 
ulatniała się ,ze zbio!'nika, wytwarzała ga
zy, które przesyciły powietrze w hali ma
szyn. Wobec tego, jedna iskra wystarczy
ła do wywołania eksplozji. Inni rzeczo
znawcy sądzą, że ropa zapaliła się z nie
wiadomych przyczyn w samym zbiorniku. 

"BaItische Presse" przypomina, że 0-

fiarą podobnej katastrofy padł przed woj. 
ną jeden z torpedowców niemieckich. 

ist cz 
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Jako-cel swych zamachów wywrotowcy obrali armię 
Siady wytężonej antypaństwowej agitacji śród oddziałów wo"skow~!ch 

, WARSZAWA, 21 lipca (Specjalna sł.! dnostkach wojskowych, do 'Wand ze szta- I lo, że do kaidego pułku wysyłano odezwy, ! gły SJ lyjaĆ powodzeniu agitacji l{omuni
inform, ,,Głosu Polskiego"), Dnia 19 i 20 I bem o-ficerskim, wreszcie do wytrwałej i które specjalnie interesowały dany pUłk, l stycznej wśród' żołnierzy, 
b. m, przepr~wadzono s~~ rewizji.Wśród silne) ,walki przeciwko ~yt uO!ążliwej i to jest ~ niezwykłą znajomością rzeczr i Władze ś1ed:::ze natychmiast przcpro
cZł,onkÓ'W Z"Wlązku młodzlezy komunistycz- długI~ pracy w formaCJach wOJSkow~ch, s!OSlmkow pow~ano, się n~ fakty '!- ZY- wadziły rewizję i okazało się, że robota 
Il&J. • ,. ... Clekawym momentem tych odezw Jest Cla danego oddZIału, ktore najbardZIej mo- ta była prowadzona od niedawna, 

\! CZClS1~ !e~!lZJ1 zD.aleZlOn.o szereg do- Do wykrycia tego wielkiego zamachu 
wodow obCłązaJącyC~ aresztowanych. , na całość armji palskiej przyczynili się w 
.' ~es~ano og~ około 30 ~, zn ... cz:neJ mierZe sami żołnierze, których 

ł'isroo nich znany.ch działaczy lromum- I p.. · k · k H· d b · postawa i wielkie zrozumienie wrogie! 
siyc~n,;ch, na tereni~ W~za~f ~ÓWlnie , ~awlca niemieC a przecIw o In en urnowI akcji komunistycznej, bardzo utrudnial~ 
.pecJ8listow w orgaruzow,amu ,ac:zeJek ko- I robotę wywrotową komunistów, 
monistycznych w formcr.qach WOJskowych, r BERLIN, 21 lipca, (Wł, sI. tel. "Głosu bardzo znaczna liczba członków opuściła Pozatem wśród materjałów, zn .. 1,ezio-
. . Wśród ~ale~nych dowoo6w obci~- rl Polsk:")., Tutejsza prasa prawic?wa, a I szeregi partji nacjonalistycznej. Prasa fa- nych tl k~uni~tów z,!"2ca uwagę szere~ 
zaJących, ktorycn z powodu toczącego SIę szczególnie faszystowska występuje coraz szystowska z całym zapałem wzywa do odezw, łdOl'e miały byc rozrzucone na uli· 
obecnie śledztwa wymienić me możemy, zajadlej przeciwko Hindenburgowi, zarzu- ! demonstracji przeciwko Hindenb~wi. cach miasta, a które również godziły w ca-
znaleziono odCliW'y, podpisane przez zwią- cając mu zdradę ~prawy narodowej, Na;- Najciekawsze jest to, iż w obronie Hill- łość arm.ji. polskiej, 
zek młodzieży komunist" w których to bardziej boli i oburza prawicę fakt, i* denburga staje organ s()('.i;al - demokratów śledztJwo zostało oddane w ręce sę-
odewa~h nawołuje się żołnierzy do organi- wskutek zachowania się Hindenburga "Vorwaerts". dziego śledcze!!o do spraw szcz~óInci wa-
wwan.ia komunistycznych ~ w ie- podczas obrad nad ustawą waloryzacyjna. ttI p, Jerze~ Luksembur~a. 
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G a 
w każdym normalnym parlamencie rząd 

szuka oparefa w większości, boi alę zaś -
opozycfi. U nas jest przeciwnie. Rzęd boi 
się większoścł, szuka zaś podtrzymania dla 
się w opozycji. Inaczej: boi się woli wyra
źne;, szuka - słabości. 

Ten osobliwy stosunek rządu do przed
stawicielstwa narodowego wyraził z całą 
szczerością premjer na jednem z nieda
wnych posiedzeń komisJI skarbowo-budże_ · 
towej. 

- Wolę - rzekł on - aby mię wszy
scy potrosze ganłlł, a ja już sam sobie z tem 
poradzę. 

To jedyne w swym rodzaju wyznauie 
spowodowane zostało zakłopotaniem. w ja, 
lóe wprawiły pana Władysława G1'8bskie
~o pochwały posła Wierzbickiego, repre
zentującego kapitał przemysłowy, a raczej 
jego p·ueciwdemokratyczne nroszczenia. 

Pan Władysław Grabski tak dalece 
zżył się z myślą. ŻP. gabinet iego "stoi opo
zycją". że jeden głos nznania i poparcia 
zachwiał jego pewnością siebie. To, co po
zornie powinnoby wzmóc jego siłę, wydało 
mu się przesuO!!ą i niebezpieczeństwem 

Czy podobna wystawić sobie rozumo
wanie bardziej paradoskalne? A przecież 
Wlęk~zym jesz~ paradoksem nazwac: wy
padnie rzeczywistość polskll, której to ro
zumowanie premjera jest trafnem i wier- . 
nem odbiciem. , 

Stosunki. istotnie, ukształtowały się w 
Połsce w tak niesłychany i niesamowity 
sposób. :i!e rząd lękać się musi wyraźnego 
p~parcia ~ czyjei!rolwiek strony, lękać się 
Wlę~~ nłz wyraznego skądkolwiek zwal. 
czanla. 

Przyznanie się jakiejkolwiek grupy poli
tycznej do solidarności z rządem pociągnę
łoby upadek tego ~ądu równie szybko, jak 
POWSZechne prz0C1wko niemu wyl'ame 
wystąpienie. Istnieć rz.ęd braci Gt-abskich 
może tyłko śród nieokreślonel mełławicy w 
któr~ł zacierają się wszystkie" granic~ i 
konhguracje polityczne; w kt6rej niema 
ani prawicy, ani lewicy; w której całość 
sejmu stanowi opozycję, ale (z wyjątkiem 
komunistów i przedstawicielstwa mniej
szości) opozycJę posłuszną nąd~i; w któ
rei, wi.ęks~oŚć zrzeka się swej przewagi, i w 
ktorę1 kazd-y radbv należeć do mniejszości. 

Gdyby śród tego mętu poUtycznego je_ 
dna, choćby naJmniefsza ~rnpa wystąpiła z 
otwartem poParciem rządu, albo z otwartą 
przeciw nIemu opozyqą, to ta male6ka 
grupa stałaby się początkiem i zadatkiem 
kryst,lizacji, która doprowadzić musiała
by do dal~ko idącej przemiany: wobec je_ 
dn~o dobitnie zarysowanego stanowiska 
mU:SWlłyby takie lub inne stanowiska 
zająć WS'Z~stkie J)OZ05~ałe grupy, pariie i 
odłamy se~owe. MUSIałoby nastąpić roz
padnfęcie bezkształtnej galarety. Wytwo
rzyłyby się dzłechiny i granice odpowie
dzialności. W rezultacie, część izby szłaby 
razem z rządem, część p02\ostała szłaby 
Pl"Zeciw rządowi, t. j. walczyłaby o tOr aby 
go obalić I objąć po nim puściznę. 

Ale tego to właśnie, puścizny po bra
cl~c~ Grabs!rlch, boj.ą się wszyscy w sej
~ne, Jak ognt~. PraWlca, w osobie swych 
firmowych przedst>awideli, sprawowała 
rządy w r. 1923: sparzyła się na nich i _ 
odtąd doszło do przekonania, że daleko 
korzystniejszą jest dla niej rzecz" sterować 
admmiskac;ą państwa nie z posterunku 
rządowe~o, ale z poza jego kulis. 

''!'am, ~ ku!tsami, spotkała się ona z 
Jew~cę, ktora, nIestety, swój zapał do rtą. 
dzenia państwem wYładowała przed laty Vł 
akcie wyniesienia Józefa Piłsudskiego na 
urząd naczelnika i płerwszego marszałka 
Polski: i od tej chWl1i żyje tylko rozpamię
tywaniem t~~o chlubneg.o zdarzenia. 

(IIarsz. Ralaj U preZYdenta 
W'.ARSZAWA (Spec,ja1liIlia sł. j,ruform, 

• ,Gł'Osu Polsk-ie-g.o"): -M'ail'sz.ał-ek sejmu, 
~, RacLai, WYI;eohat wcwraj do Spały dQ 
prezyd~nta Rz.eczypospoHt~i 

Umowa hlszpańsko .. lraDlCu
ska Ul spraWie Tangeru 

ty i se" kla 
" z .~~i~~ł 

. ~~SIU 

przeciwko reformie rolnej, uchwalonej 
przez sejm 

~,U~taw~_ oddaje c~łopa w ręce podstępnyc!1 i przekut:lnyctr 
I Ins yCUCJł parcelacYłny~h lub spekulantów" - głosi odezwa 

Tak, przynajmniej, sądzi nasza lewica i I 
nasza pTawica w sejmie, zlewające się ra- WARSZA WA (Specjalna służba infor- Wprowadzając zasady parcelacii pry-
zem w jeden nieprzenikniony tuman. I macyjna "Głosu Polskiego"), Kluh "V(y- walnej, ustawa odebrała rządowi· inicjałY

I zwolenic j
, ogłosił dłUŻSlą deklarację, tło- wę w ddele uzdrowienia gospodarcze,(o 

Zan'list tedy podziału odpowiedzialn.,
ści w sejmie i w społeczeństwie za poli
tykę rz4du, nastąpił cichy podział wpły
wów za jego kulisami. Wszyscy są odpo
wiedzialni za wszystko, to znaczy, innemi 
słowy, nikt nie jest odpowiedz~alny za nic, 

Czy historja potwierdzi tę nieodpowie- h al . '" 
dzialność? Czy rozgt-zes-zy lewicę z abdy- maczącą stosunek klubu do ue w oneJ wsi i oddaje chlopa 'i ręce podstępnych 
kacji z jej najważniejsz~go zadania? Czy ustawy o wykqneniu reformy rolnej. i przekupnych in'Stytucji parcelacyjnych 

• żywioły t. zw. lewicowe w Polsce nie przy- Klub uważa :reionnę ro-ln~ za' sprawę lub spekulantów ziem}ą.. 
I płacą katastrofą swej bezczynności i nie najwyższej wagi państwowej i uzależnia 

I
~ staną się mierzwą dla opozycji rzeczywi- od niej przyszły rozwój gospodarczy Pol

stej, która w momencie najmniej pn:ewi- ski. Ale pro;ekt~ . Id6l"y sejm uchwalił, 
Taka reforma nie będzie ofiarą najza

możniejszych warstw obywateli dla dobr&l 
narodu, a raczej iuteręselm pieniężnym 

I wielkich właścicieli ziemskich. 
dywanym wybuchnąć mOże z łona nieopa- I 
nowanych żywiołów? Siła obecnego rządu, jest połowiczny, chwi~}ny, zw()a ~ozle-
to - słabość państwa, to - niemoc wszy- I głoś': ref/)rmy, pnepełniony jest ~~ze(pisa-
stkich jego stronnictw. J. Przemyski. mi dwuznacznymi. Dalej klub uważa za !Wadę ustawy, że 

nie stała się ona mostem zbliżenia i poro
zumienia z ludnością kresów. 

iili_.4'1#ai>.if,~ .~~IIJ2liiitl!i\jU&l&;:;;ta.iW.&.;I4!I!b'Mi'i'.:,·~~ ·~:;'M-L"'l!I?'IiOOi1li.'iiJ~ i4 

, 

Skandal rodzinie , W . e deckiej 
Ziemianie gnaja chadeków iluendeków 

, do zagrOay p. Dubanowicza 
WARSZA WA, (Specjalna sł. ioform. 

"Głosu Polskiego"). Zarząd zwiądtu zie
mian rozesłał ok6lnik do posłów ziemian, 
nałli!~a~ch do stronnictw prawicowych. 

W okólniku tym doradza, ~alezienie 
si~ w tem strormictwie, które przeciwsta
wiło się reformie rolnej". 

Poniewai na prawicy jest tylko jedno 
takie slroDmctwo n8.fod:awo-clu-~jań-

skier a więc w wyniku tego ok61 '. a zie
mianie powinniby opuścić szei'egi związku 
ludowo-narodowego i chadecji i przenieść 
się do klubu p. Dub8llow.ic:ta. 

Oczywiście, mniej lub bardziet dobro
wolne 9kł84lri płacone na "Gazetę War
. szawską" i "Rzeczpospolitą" przeszłyby 
tą drogą do "Warszawianki". 

Ostatnie ustępy deWaracji brzmię: 

"Dopuściliśmy do uchwalenia ustawy, 
przerywając nieprzejecinaną obstrukcję z 
chwilą, kiedy usunięto z ustawy ·momen," 
ty prowokaqine -w stosunkn do najuboż
szej ludności wsi.. Nie mogliśmy jędnak 
przyjąć na siebie odpowiedzialności wob>ec 
ludności za skuteczność tej ustawy i po
zostawiliśmy tę rolę inicjatorom ustaw-.
w tej skażonej formie. Głosowaliśmy 
przeto przeciwko ustawie". 

Senatorowie mają popsute 
wakacJa . 

lWIuSZil sfę pocił nad reformą roł"ił 

FrancJea nie p·rzYJemie propozycJei Niemiec: II~~~~:;')' (;e~!naw:or:!:~;'~; 
.. oIbredlOlW'o8ll Ikonwem S~Dl;oroW senatu dla 

ze względu na przymierze z Polską i Czechosłowacja I\J!st.ano~~ia ~ządku plaC nad ustaw,,-
o re'ror.tn'Jle rolllej, 

PARYż. 21 lipca. (PA T). Omawiając 
sprawę złożenia odpowiedzi niemieckiej 
na notę francuską w sprawie paktu bez
pieczeństwa, "Le Matin" pisze: 

"Francja, związana przymie~ miz ! 
Polską i Czechosłowacją. nie może"' zawie- " 
rać aktu dyplomatycznego, bun:ącego te 
przymierza, a kraje te byłyby zdziwione, I 
gdybyśmy byli zawarli kontrakt w spra
wie bezpieczeństwa nad Renem, ' pozosta-

r 

wiając im zwyczajne gwarancje i traktat 
arbitrażowy bez zobowiązań i bez san
kcW'· 

"Petit Joumal" zauważa, że dla Nie
miec byłoby rzeczą prawie niemożliwą u
derzyć ententę francusko-angielską, to 
też Stresemann umaI, że lepiej jest wejść 
na drogę dyskusji, nakreśloną pr~e~ notę 
francuską. 

Na łamach "L'Oeuvre" Paweł Boncour 
wyraża nadzieję, w zgodność poglądów 
Anglji i Francji co do tego, że należy niem
com dać do zrozumienia, że nie może być 
zawiązana żadna rozmowa, o ile rząd 
Rzeszy chce nadal uchylać się od zobo
wiązań, przyjętych na podstawie 16-go ar-
tykułu paktu liJłi narodów. ' 

Co do przystąpienia do ligi narodów -I 
"PetH Pańsien" podaje,że nota domaga I 
się nie dopuszczalnie uprzywilejowanego I 
traktowania Niemiec. Przed wystosowa
niem odpowiedzi Niemiecf Briand porozu
mie się ze sojusznikami. 

Nakoniec dziennik podkreśla, że ustne 
komentarze, które 'złożył von Hosch przed 
wręczeniem ~oty, uzupełniają rozmyślną I 
nizja'ność i pozwalają spodziewać się, że 
rokowania będą mo~!y być podjęte w naj- I 
b ____ szym czasie pod dosyć pomyślnemi 
wróżbami, pod warunkiem, że rząd Rze
szy zrezygnuje z metody niedomówień. t I 

TREŚć ODPOW'IEDZI NIEM!IECKIEJ • 

PARYŻ, 21 lip<:ll. (pat). Odpowiedź Nie .. 
miec na 1'lQtę Briaooa w sprawie 1>aktu 
be~piecżeństwa stwierdza na wstępie z 
z.adowoleniem, że państwa sprzymierzone 
sktoonne s~ w us.adzi~ działać wspólnie z 
Niemcami w kie~unku skonsolidowania 
pokoju, Pakt be~cz~ń~t-Na zapropono-

wany przez Niemcy n:" .stanowiłby zad- -
nY'ch zmian, istnic;ących tnktat6w. Zresz- P06tanoWliono, że d'll!ia: 22 si-eifpnii8! 2lbie-
tą rząd Rozeszy ;ec;t wania, iż nie powillitla 'l'ze się 5e1lJat :na. sesję nad~~iną w ce
być wykiuczona moż~iwość aostosowywa- mu 1J8,powiedzen1aJ zmian i że jednocześnie 
nia r. w drodze poluocwnej MfniejąeyC'o t'I02lpOCZo1lie pn!JCę s.poojaI1n.a podkom-i's;a, 
tTalCtatów do ewent..:aluych zmian syŁua- kt~ w ~u. '2-<;h t~ni ma. pi!-z1"&0t0-
cji. Rząd. Rzeszy me uzależma zawa'rc~a 
paktu be'zpie-czeńst w c1 od Wlprowadz.enia wl8.ł: maJter)aJł dla. komi.'sil, tak, a.by se-
zmian do postanowień, dotyczących oku- .natt m'óg'ł Slię zebrać lIla sesję JeS1enną 
pac;i w-ojs1kowej, uwah jednak, iż zaw.at'- '20 WTz~n~a dla ifO'zpartrrz.enla \lIStawy. 
de paktu byłoby fa!ktem nowym, mogą- , 
cym wpływać na sprawy, dotyczące oku- Zgodme z uchwałą ~onwentu zebrały 
p3IC}i, ' ) ~ę wclJ()l.'3lj połą'C2lOIle kem1S1e sena-ckie: 

. Trakta~y , w sprawi,e arbitrażu winny gospooorstWla społe~Dl0g.o. sb.lI'bowo-
m:e~ ch.3J1'akt~, analo~lczny T do pos!a~<>: budż~ow.aJ i praIWn1Cza., powołały do żyda 
Wlen paktu hgl narodów. Nawet }ezeh odk "d ref 'łne' Do 
chodzi o uzyskanie odszkodowań. !8osi no p <>~s~ () sp~aJW O'Tm~ ro ,J. 
ta niemiecka, państwa sprzymierzone ni~ poodlkOlllllS}l weszh senlSl1:orOWl-e: BIelaw. 
poWinny się uciekać dlO akcji przymu.so- ski i Gry:cma-oher (1JW. lud. n.ar,), Buzek : 
wej prz.ed U1p'1'zedniem zlliStosow,aniem ("Pia!S't"), SmóG'SI1d ' (010.), Ste-cki (Ohn.),_ 

· objeMywne~o :ozpa~r~nia spra~: , Woźll"icki ("Wyzw ol e n.Je ") , Rozner [?p.S.), 
Frzystapleme l NiemIec do hgl naro- P t ~- ( kr ,. ) 

d' . o .l'b ć . ja! h aos ernalK u a~me-c. ow wmnoou! y SIę na spec ny<: wa-
runkaCh, OIoowiązujących przynajmniej do Koło tyd'Ow&kie :wydeleguje swe g c--. 

czasu rozhrojenia, przedstawiciela dzisiaj.. Na referenta ko-
\Vk'Ońcu nota stwierdza fakt wid.ocz..· , .. , dkorn's" Z!oolal powołalny serta-

nego ' zbHżen.i.a wzajemnych poglądów i m1"s,Tl 1 ~ . 1 )1 . 

podkreś'la, że isilIlieją.ce rÓ'żnioce zdań da- tor Bua€k. 
dzą się usun.ąć, jeżeli za1nteresowa.ne rzą- ot" 

dy nie stracą z oczu celu, do które~o. dążą. l P<>rządek dzienny! dzisiejszego p~s,ie-

STRESEMANN SPOTKA SIĘ Z BRIAN. I dzeni~ ple~lfn-eg~ se1l!a:t~ zawJera 34.punlk 
DEM I CHAMBERLAINENL l ty, MIędzy mn-elll1 kOGll'S!'B- senacka nie l')8.-

LONDYN, 21 lipca. (Pat). Sprawo~ k,oń'Czył,a obrad nad na t yofikac ją 11 ~~~
zdawca paryski "Daily Telegraph" dono- wen,cji z Cz.eClhosłowacją, to te'ż dz.1s1eJ
si, że ist~~ możliwość, .iż Słresema:tn sze posiedzenie- senmtu pra· dopodobnie 
we wrzesnlo b •• r. przy~~zle do ~newy! bedzie -o8-ta<Łmem, senMM-owie popra,cu1ą 
ab~ spotkać ssę OsobIscle z Bnandem 1 .' . 2 3 d ' 
Chamberlainem. Jeszcze:z;e - n~ 

UREGULOW ANIE DŁUGóW MIĘDZY
SO.JUSZNJCZYCH. 

PARYŻ, 21 lipca .(Pat), C aiIl.ruux , 
Briand, oraz rzeczoznawcy miniosŁerS'twa 
f:naflS6w i ministerstwa spraw zagranicz
nych ódbyli na-rattę. na której portMizono 
szereg postu.taŁów, marących na C(!!u za
pewnie-nic w mor.!ivl!(: nai~r.Jtszyru czasie 
uregulowania sprawy długów międzyso
rus znic zych, 

, 

Plin.Skrzynski mówi \V II. Jorku 
do 15 mtlJolł6w Słuchaczy 

WtASZYNGTON, 21 lipca. (Pat). Mi
nister Slmz:yńsk-i wyjechał do N, Yorku, 
gdzie w dniu dzisiej&z;yrrl ~idzie przema
wiał przez t"3!U1O do 2S ~l1honów sruchl\' 
czy. 

MADRYT. 21 lipca. (pat). Na konfe~ 
le11lcji hisz,p-ań'Sko • kancwskie; podpisano 
'dziś protokul w Slptawie Tan~ert1. I 
Rresztowania komunistów 

w Pradze czeskiej 

Tajny ~raktat rosyjsko-.i 'pofiski 
w celu opanowania Chin 

Automobile twlatowej sławy 

PRAGA, 21 lipca. (pat). W liwi14zktt 
'7. wykryciem na szeroką skalę zorganizo
wanej akC;1 szpie~owskiei komunistów 
p<>Jicja aresztowała sehetarza gcneraJne
~o czeskoslowackie-! parlji komunist,yc7.
De;, oraz • i.Jm.P. oSGby. 

BERLIN, 21 lipca. '(pat). "Betliner Ta- l wzajemne koncesje, mianowicie Rosja o
geblaU" podaje z Waszyngtonu Za "Chi<:a-\ hiecała wycofać z terytorjlfm Chin i Japo
gO nally Mail" wiadOMOŚĆ o tajnym trak· nji komunistyc-zny oh a~itatoróTNf Japonia 
tacie, jaki miała rzeliomo zawrzeć Rosja ! zaś przyZńa Rosji woln~ rękę w Chm~ch i 
z Japonją w sprawie wspólnej polityki w I dostarczy Jej ezęć ltrlylerji i łodz' 1'00" 
Chinach, której celem byłoby stopniowe I wodnych (brak potwierdzenia tej wiado
usunięcie wszystkich innych państw z l mości z innych źródeł). 
Chin.. 0ImłwIe stronv oÓCZ)'Diłv sobie 

RE lUlT i BERlłOT 
rept("zentuje 

l 
DIH SIBjan \ijo!~wódzki 
ł:aóliź, r !Dtrko,"ska 74. -Tgl. 18·34. w 

_.X-=OJI 



Nr. 198 .~ ____________________________________ ~~~.~v~n.; __ ~Gt~O~S~P~O~L~S~Kl~~t~~~r~o~ku~< ________ ~ __ ~ __________________ ~~~h 

c a a c • 
ZI cz 

(Z powodu małpiego procesu w Dayłon) 
"Co do 1l<lchodz.enia słowa: ,.or llII1glUltaill g", 

to oz,nacza 000: "cZ'lo·wieik leśny" ('Po malaJ
sku: "oraln" - CZłOW1'e1k, .JUtan' - las). Nie 
dziw, że daiaikowie ulpątrują w tYiCh mą<lrych. 
c.zJoC'ko-k,szta!~1l<y'C·h maJIPfLCh braci I że "Ma,ja", 
czyli ·oran.&1u,taDlg, gra ważillą rolę w Uch le,gen
dlach. Twierd,zą om, że lruod<?ioe. tl~ieb,jący do 
Ias.u, s-tawali się nlteraz ,madami". Wiara w te 
me,tamorfoz,ę wwrani'a d'li'kill11 zabli~ać ile mał
py - przeosad. z którym .wYlPlldal0 mi wa&>czyć. 
Mówiono m!, u na s.z.czyc.ie góry Ked;otloy w 
pieczarze m!'es'llka potężny król Maia z białą. 
jalk śnieg, Mod". Ochramia go straż z mnó
stwa czamyoh nied·źwted.zi pod wodzą (}r.angu
tangów, &'d1Y w noc księżycowa, wy1dhoozi 
zwiedlZać sw<><ie ob'S~me w~i. KrattowlCY 
za .pewlIlliają, że oratlJg'llltaiIJJgi uda'ją n~leIłt1owe 

sbwnrwnia, aby iob nie zanu5zamo <lo pfoa,ceni'a 
pooamków". 

(Z dzieła Zelenki "SoonJge Woelten" r. 1896). 
. ,Batakowie z Suma.t'ry twierdzą, że orang;u
tmg potraFi mówJć, lecz mBczy w ooawRe, że
by gO nie z,muszomo do pracy". 
Prof. Schmeil ,,KW's wamii". Cz. I. 

Mabpy uanieją w lot na,śJlado'wać czło
wieka. 

Były seikretar~ stanu i trzykrotny nie
fortunny kan,dydat na prezydenta Sta
nów Zjedno1:z.ony.ch, Bryan, popie1:"a o
skarżenie w tym IX'ocesie, prowadząc w 
Dayton zaciętą kampanję pod hasłem 
"Bóg czy ~oryl". . 

Więc urządziły z okaZJji "ma.J!p:iego pro.
cesu" w Dayton, gdZlie sądzoną jest w oso
bie pref. Scopu'5a nawka Darwina ('teoria e .. 
wel-ucji jestestw ooganicznyoelh) - SWÓJ 
własny Inonstre-proces mał1Pi a rebours! 

Gdzieś na polan<:e, śród O'lbrz,ymicth ~a
sów dziewiczych Azji, z;gromadz,ił się sąd 

! pod przewodnictwem króta Maji {-małpy 
zaooowały OIbyczaj pabriarch.aoI·ny sądów 
królewskiclh przy udzialle najstars-zy.dh z 
gminy}. Zjedl.ały się ze wszystlkidh 'l«-ań
ców ś'wiata de'le~acje, reprerentu1ące 230 

. gatuD!k,6w małipidh w clharakterze pttlbH.cz
no,ści. Więc były tu matołki 'brazyHlskie z 
włosem 1edwabistym - arystoka,cja mał
pia. Rozsiadły się na drzewaoeh, ow,inąw
szy zręcznie cillwytne ogony wOlkół gałęzi;, 
płasko-małe maił1py: wY'ice, cZiClpia'ki! 
płak'Sy - małtpia prasa. Przybyły tu wraz 2 

rodzinami wą'skonose ko-czlkodany, kudła
cze i gibbony - fi.naniS'jera małpiego świa- . 
ta. W składzie sądu znajdowały się pysz
ne okazy or a IlIgou t an,gów. gorylów i szym
pansóJV. Panował wrzask nieoop1sany. 

Dwa białe niedźwiedzie, graiące rolę 
policji, wprowadZliły młede,go Mandryla, 
oskatione'go o to, że wlbrew tradycjom 
święty'ch !lksi~~', naopisanyd1 pn.ez małpy 
starożytne pismem kHnowem na skała.::::h 
gór Jawy - wykłada,ł cm, że "malip,a po
chodzi od czł'o,wieka!" 

Pulblicznym oskar!Życielem była ponura 
małpa z rodu dlże1.ada. Se1<retal"zował jej 
młody pawjan. Głównym świadJkiem oskar
żenia i oraz uczonym ekspert~m była <:ta-

I 
ra mał'pa z gatuonlku zwan, w n,ruu'Ce "Ka
ptl'synarn i " (pOT. "Kun; Zoologji Sclhmeila) 
o oczach, zduT!l11 ewa;ąoeo przypom"naj.ą~ydh 

I 
okulary, 

Kiedy "nieludz!ki" gwar ud'Slzył się na 
wielokrotne i gwałtowne potrzą.śnięcie 0-

gonem Maii. sp'rawdzono person.alj.a ,.;prof. 
Hamadryla". Okazał,o si-ę, że był on swego 
czasu scthwytany p,rzez angHków, wystę
pował z powo·dzeniem w cyrku londyń
skim, brał nawet udział w sztukach amery
kańskklh na ekranie ; podczas pożaru cyr
ku skorzystał z p-opło'cibu i ude'kł., dostał 
się pr~z komin do biblioteki 'oksfordzkiej, 
tam stud.jował dzieło Darwina . ,,0 podl.o
dzeniu g,atunków" (2 tomy z r. 1867) , Hux
Jeya .. Stanowi,sko człowieka w fZyszło
ści". dzieła WaHac'ea i Haeda i sto wydań 
an~lilkańskiej BilbI.ji . Wy'iworzył some na 
mo-cy pr~rnyślenia k.rytycwe,g,o tych ma
terjałów własną teorję. Udało mu się ja-

~ańcżyszyn 'łIsnółdzialał ' Z Bao\óst\m i WieClortiewiczem? 
Tajemnica zamachu na prezydenta Rzplitej 

w świetle zeznań Hykietyna 
DalslY ciąg sensacyjnego procesu IWt'wskiego 

11 DZIEŃ ROZPRAWY. ; niach wziął wyraz "wmurować", który 
Rozprawa poniedziałkowa rozpoczęła; często się w -zeznaniach pana pojawia. a 

się o godz. 9.20. Zainteresowanie bardzo i odnosi się do Dwornickie~o, Glasermana i 
słabe. lawy publiczności do połowy zale- I innych? 
dwie zapełnione, Oskarżony: Słyszałem ten wyraz od 

Rozprawa rozpoczęła się zapytaniami protokolanta lub sędziego śledczego. 
obrońcy dr. Landaua do oskarżonego My- W dalszym ciągu chodziło o wyjaśnic
kletyna, .który udzielał niektórych, zte- nie w sprawie zeznania co do ł..otockiego 
szlą nieistotnych, wyjaśnień w sprawie i rozmowy z nim, po której Mykietyn wy
złożonych przez siebie zeznań. ! raził się "Stefcio coś dziś zrobi", Oskario-

Między innemi Mykietyn na zapytanie : ny odpowiada, że rozumiał to w ten spo
obrońcy, czy miał wrażenie, że Kornhaber I sób! że Pańczyszyn wykona swój zamiar 
wierzył w jego opowiadania, odpowiedział. I albo w Złoczowie, dokąd pojechał prezy
że niewątpliwie wierzył w prawdziwość ! dent Rzplitej, albo we Lwowie. 
jego słów. I Ponieważ obroń~a podniósł, iż proto-

Przewodniczący: Na iakiej podstawi~ I kół rozprawy w pewnem miejscu nicściśle 
pan tak sądził, przedstawia zeznania oskarżonego, wybu-

Oskarżony: Bo słachał wszystkiego z cha na tem tle dyskusja między obroną a 
zainteresowaniem. I prokuratorem. . 

Na zapytanie obrońcy, dlaczego, choć ) Następnie stawiali zapytania obrońcy 
, Mykietyn złożył szereg zeznań w sprawie 'I' dr. DattD.er i dr. Kibitz, z których pierwszy 
sl~sunku .Pa~czyszyna do Bagińskie~o i I !ndagował oskarżonego w, s~r~,?e zezD:ań 
Wleczorklewlcza, oraz wykonanego przez ' Jego o Kornhaberze. Z wYJasmen oskarzo
nich zamachu, w protokóle zeznań w śledz i nego wynika.oby, że Komhaber w konie
tW,ie tak mało jest o tem wszystkiem mo- rettcjach z nim prowadzonych brał wogóle 
wy - 'oskarżoay oświadcza, że Vi tej spra- udzjał mały i raczej milcząco się zachowy
włe w śledz~wie właściwie go nie pytano. wał, a inni mówili. 

Obrońca: Skąd pan w swoiCh zezna- Rozprawa trwa dalej. 

Jeszcze jedna ofiara obowiązku 
PRZODOWNIK POLICJI ZABITY W WALCE Z BANDYTAMI. - OBtAWA W 

POWIECIE Wł.. ODZIMIERSKIM. 
Ki.l'ka dni temu w powiecie ' włodzimier- do pow. szpitala we Włodzimierzu , prl: d. 

skim rozpoczę.ła się obława , maja.ca na ce- Sapaczyński tegoż dnia o ,godz1nie 11-ej 
lu unieszko.cJijiwienie Banych działają,cych wie-czorem zmarł z odni-esionych. ran. 

F t.am bandytów .. Jednakowoż wyniki te j ak- Dnia 14 b. m. od'był się jego uroczysty 
cii okazały się wy,bitnie ujemne, al:bowiem p og·rzeb , podcz,as które,go trumnę nieśli m. 
w dniu 11 b. m. w czasie walki z bandy ta- inn. starosta. burmistrz i powiatowy ko
rni przodownik Izydo'r Sapaczyń'ski został mendant poli'cji. 
cię~ko ranny w głowę, handvlCi zaoŚ z,biegli. Jeszcze jedna ofiara twardego, Ż'ołnier-

Pnewiezionv w stanie beZIDadZli-einym skiego obowiąz,ku. 

kitThś cudem W)'ij,ść z biblioteki nie<Postrze
renie, przyłączyć się do bo1szewi'ckiej de
legacji handlowej, a po wwroszeniu jej z 
AngJji zmeoe do ojczyzny, gdzńe - wlbrcw 
panUlją-cemu poroawu - wylcl:adał młodym 
gory'lom, O1'an~om, sZ)'1Dl'Pan'Soan i n'olSa
cz.om swój p.Qoglą~ pocihodz~nia ma'l1py od 
człowieka. Wywoła~ to oburzenie . kr.óla 
Mali i oplnji mallp'iej, oroaz srptt'zeciw e'kspel' 
ta KaiPocyna, oIDsta'jącego przy tern, że ka
żdy gatunek zwierzę1:Y pewstał mocą od
rębne,go aktu twórczeto, jak twierdlziłv' 
święte kłlmowe n,rupisy na Jawie. 

- Co oskarżony może powiedzieć na 
srwoją korzyIŚć? ~ zapytał przewodniczą
cy sąd·u, k'ról Ma·ja. (M-ówił swo,bodnie, po
n~ewa:ż w lesi'e me bylo ludzi - tabato-
ró.w p·odatku). . 

- Wasza Królewska Mość i W ysoki 
Trybunale! - rozpoczął MancLryu. Mój po
glą,d jest 'wynikiem głębokiej nauki. Opiera 
się na danyclh an.atomji i psyclhologjji poró
wnawczej. To, co je'st wyż'sze, poprzed!Clć 
mU'Si niższe. Niepodohi~ń.stwem iest. aby 
świetna para dolnych rąk małpich po.prze
dziła w rozwoju niedołężne i grube stopy 
l'U'dzlkie, n.je m.o~·ące utrzymać się na gałę
zi. Podobnież wSlPaniały Ołgón małpi, impo
n.uj.ący swoją clhwytnością, moÓogł rozwinąć 
si,ę je.ne w dł'ugim szeregu Jat , bodaj dzie
siątków tysię-cy, z nędznej kO!Śd ogono'wej 
człowieka. Teoll'ja Darwina o na!l'ządach 
szczytowyoh i:aciemn'iła zasadę naturalne
go pochod'u ewoltroji, stawiaja!c wszyst'ko 
na głowie. Bjogenetyczne prawo Haeckla 
test odrzuceniem p!'awdy, ktÓ'ra brzmi 
człowiek jest nied-orozwinięta małpą. Toż 
samo stwiet"dza psyohologia. Jeżeli zwróci
my uwagę na gadatliwość człowieka, u
podabniającą go do papugi , na wie'lomów
ność prasy ludzkiej, która plecie w kółko i 
trzy po tny o rze,czach, których ni:gdy nie 
z.głębiła do gruntu, na jej niez40lność do 
czynu, wyros.łą na niwie dziecinnego fraze
su, albo na ustawloCl·ne g'aworzenie kobiet i 
dzied przez te1efon - to zrozumiemy, że 
milcząca mał,pa jest fiilozo·fem wobec pier
wotnego gaduły-człowieka , to jest wyż
szym sz-czecblem na dra,binie ewoluc j'i! Po ''!
czas gdy człowi'ek spodlał i zwyrodniał w 
warunka<:h życia hurżuazyjnego w m:p
stach {proleta:rjat iest też burżlIaz;ą, marzą
cą pr6żno o zdolbyciu 1, apitału}, na jsz.1a
cihetnieisze okazy z tego ó.atunku, myślące 
filoz.oHcZDoie , br~d.zące się mięsem zwi.z
rząt zabitych w rzefuFadh., w e,ge tarja6ski e , 

Nauczyciel Scopes z Tenessee , oskar . 
żony w t. 'llW. "małlpim proce 'e", prowa
dzonym w Dayton, o wykładanie w szko
le teorji e wolU C'}lIjnej Darwina. 

sipokojne i zacne, usz.ły do lasów i tam 
stworzyły wyższy gatunek - małpi! 

Proku.ra,tor Mandryl przy g ł,ośnem szlo
chaniu ,.Kapuoeyna" zerwa! .s ię z miejsca: 

Jakto?! Podsądny twie.rdzi , że krew :-fy 
nąca w"-naszyc:b. żyła-cih , ma coś vrs'pó!ncgo 
z krwią ludzką?! Czyż mordujemy, ;a k <\n
gel'ste!n? Czy zjadamy bJIiźn;c'h. :ak Haat
man? Czy modlimy się , uda iąc się na rz~· 
zie naszyc:h ws'półib~aci? Czy prawa na.sze 
tworzymy przy łamaniu puloitów i graniu 
na trąlbkac;J,? Czy z.namy ! nflację? Czy 
znamy lichwę żywnościową? Czy stab :;Hzu
jemy walutę? Czy pod oisuiemy weksle, 
aby je protestowano? Czy orzysię ~amy, 
kłamiąc? Czy daj'€my słowo hono,ru, aby 
nie doirzymać?!.. . Powiedzcie mi. kto tu 2. 

was chce pochodzić od człowie!{ a? 
Powstał wrzask nieoprsany: 

- Nikt! nikt! nikt!. .. , 
I ze wszystkic,h dr zew, mocą wści ekł!?

go oburzenia obecnych. posyp ały si ę twar
de orzechy koko su. Hamandq~1. nim zdołał 
s i ę obronić , zosŁa,ł zatłu czony na śmierć. 
Św'ęte napisy k,linowe J awy zatryumfowa
ły . Włączono ;e do konsty tu c:i malp i ei! '. 

Leo Belmont. 

Zabójca' KuruliszwUiegD w Tworkach 
Zdradza objawy ' niepoczytalności .- Będzie poddany 

obserwacji 
Z Warszawy donoszą nam: 
Sprawa zabójstwa, dokonanego pt:Zed 

kilku miesiącami w Warszawie przez Ste
fana Likiernika (Lebruna) na osobie.. dzia
łacza gruzińskiego, poety i publicy3'ty, 
Sergjusza Kuruliszwillego, wywołała ła
two zrozumiałą sensację. 

Romantyczne tło sprawy, jak i sama 
postać zabitego, dotąd nie prz~stają bu
dzić wśród szerokich kół publiczno,ści 
wielkiego zainteresowania. 

Dlatego nie od rzeczy będLie pospIe
szyć z wiadomością, że śledztwo, które 
było już prawie na wyczerpaniu i miał{l 
już wejść w ' formie skrystalizowanej do 
sądu, przybrało obecnie nową postać. 

Oto - jak to się dzieje często w ostat
nich czasach - powstała kwest ja niepo-

! czytalności oskarż'onego Likiernika. o
I skarżony, który w zaraniu dochodzenia 
i pierwiastkowego zachowywał się zupelnip 
I spokojnie, zeznania składał obszerne, 
i sftzegółowo kreśląc historję tragedii ży
Ii ciowej, obecnie zaczął zdradzać objawy 
I niepoczytalności i niezrozumienia czym1 

l zbrodniczego. 

I Sąd okręgowy przeto w 3 wydziale 
karnym, po wysłuchaniu "wyjaśnień" 0-

skarżone~o, wniosków przedstawiciela u· 
l rzędu publicznego i obszernie uzasadnio-

nej opinji lekarskiej, postanowił osadzone
go w więzieniu Likiernika vel Le Bruna, 
umieścić w państwowym zakładzie dla u
mysłowo chorych w Tworkach na czas 
dłuższy, celem rozciągni~cia nad nim ści-
słej obserwacji. ' 

Banda DOinańskiego zjawiła się w Małopolsce 
WAU(A Z POLICJĄ. ~ PRZO DOWNIK CIĘżKO RANNY. 

Wczoraj zawiadomi-ono władze okolkznYlCh posterunków i na ich czele 
lwowskie, że .słynny bandyta Domański ze udał się w pości,g. Wreszde za bandytarwi 
swoją bandą z Wołynia poszedł w kierun- ' dot.arł do Wasylówki i tu począł prze pro
kuku południowym ku MałopolSoce . W po- wedzać fOTmalne oblężenie futoru. 
wiec;ie hrubieszowskim stoczył on walkę z Bandyci jednak ze swo!:::h luyjówck po. 
polkją, poczem wszedł na teren powiatu częH strzellać do polic janlów. Gdy Baczy ń
sokalskiego. skj śmi ało na czele obławy atakował ban-

W czasie posuwania się na południe. dytów, zo.s>tał postrz.elony przez samzgo 
Domański ze swoją -bandą, Iiczą-cą okO'ło 20 Domań'Skie.go. Wskutek ciężkiej rany, iaka, 
ludzi , zatrzymał soię obok gminy Wasylów- odrrió,sl Baczyński. p'olkja chwilowo za
ka na futorze Jermoły Lińskiego. Gdy o przest.ała strzelać. a wtedy Domarl'ski ze. 
tern dano znać po1i<:ifi , sta.rszy przodownik swoją bandą opuoŚocił futoil' Lińskie·go i 
p<>lkji Baczyń'ski śdą:gnął polic rantów z \\ n ed·[ w oko liczne lasy. ' 

I Mono!o;:'~:s~o~/~r~!!~<!:- dają monopole 
I bowi pokaźne docihody: VI stYczniu r. b. 
przym01Sły one 18,6 mllj. zł. , w lutynn 26,4 
miilj. zł., w marcu 30,1 miajon. zł., w kwiet-
niu 34,3 mi1~n. zł., w maju 31,5 miljon. zł., 
w czerwcu 33,1 mi·ljon zł. Ogółem m-ono
pole państwowe !przyniosły w ci,ągu 6 mie
sięcy r. h. 1074,3 majono :4. 
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Ultimatum pracowników 
tramwajów podmIejskiCh 

\ JEśLI NIE OTRZYMAJĄ ODPOWIEDZI 
DO 26 LIPCA PRZY TĄPIĄ DQ ST EJ .. 

KU. 
(Da) Na odbytem posiedzeniu zarządu 

lwiązku pracowników tramwajów podmiej 
~kich rozpatrywano sprawę zatargu praT 
cowników z dyrekcją w sprawie kasy e
merytalnei. 

Projekt tej kasy miało nadesłać mini
'~terstwo pracy i opieki społecznej. Pomi-
1'10, że termin minął już przed kilkoma ty
godniami, pracownicy nie otrzymali odpo
',viedzi ani od zarządu tramwajów, ani od 
ministerstwa. Postanowiono wobec t'łgo 
wysłać do obydwóch tych instancji li &t Y 
Z przypomnieniem sprawy i ustaleniem 
terminu odpowiedzi na 10 dni. W razie 
~dyby odpowiedź nie nadeszła, uchwalono 
przy~tąpić do strejku z dniem 26 lipca. 

Grozi strejk metalowców 
POWODEM ZAMACH NA OśMIOGO
DZINNY DZIEŃ PRACY PRZEMYSLOW-

CóW GóRNOśLĄSKICH. I 
Zarząd główny klasowego związku za

wodowego robotników przemysłu metało- I 
wego w Warszawie rozesłał do wszyst- l 
Kich swych oddziałów prowincjonalnych 
okólnik przygotowujący do mającegc- wy,. I 
buchnąć wkrótce strejku metalowców w 
całej Rzplitej. Terminu strejku do- I 
tych czas nie o.kreślono. Powodem strejku l 
jest zamach na 8-godzinny dzień pracy, 
<:łokonany przez przemysłowców górno
~ląskich. Okólnik nawołuje do tworzenia 
funduszu strejk owego. 

Za racę Się płacI 
ZLIKWIDOWANIE STREJKU W FA

BRYCE FRENKLA. 
(p) W fabryce Frenkla na SktZYif>Ów

ce pod O:ZIOrkowem wy;nirkł w ulPiegłym. , 
Iygodniu zatarg wskutek ni~)'lpłacenia 
'obotnikom tygodniówki. 

Podczas osta-tniej wypłaty nielkt6rzy 
robotnicy Viszczęli 'kłótnię z w1'aośdcielem 
fabryki, uska'l'Żając się na :l'Jwł.okę wypłat 
z tygodnia na tydzień. FaJbryka'nt wspom
nianych robotników wydalił z pra.cy. 

Pozostali robotni<:y w obropie swych 
kolegów zastrejkowali, jednocześnie wy_ 
syłając delegację do cęnłlt'ali związku za
wodowego w Łodzi. 

Z 'ramienia związku udał si-ę na miej-o 
sce p. Krzynówek, który odbył wspólną 
konferencję z właścicielem falbrY'ki. Zru,... 
łano osiąg'lląć porozumienie i s11 t;jk został 
~likwidowany. 

Kredyty bu owIane 
Na posiedzeniu od'byt~m dnia 18 b.' m. 

dyrekoeja ban'ku gospodarstwa kr.a}owego 
przyzna-la da]'szy,ch kredytów budowla 
nych na sumę 514.700 zł. 

Ogólcm do ohwili obecnej przyZJnallO 
'la kredyty budowlane w Warszawie i na 
prowincji 8,~ mH;'ony złotyclt. 

Wa'~i! Z drożyzną 
~URTOWl'HKOM NIE WOLNO KUPO. 
WAć NA TARGU PRZED GODZ. 12. 

W lydl dniach związ'etk "Praca" intet'- ' 
wcnjow,ał u p. komisar;za rządu w spril.wie 

ni e ścii&a ni a prze z w la.dz,e pol'ioeyjln e nad
użyć poPełnianych w dnie targowe prz~z 
burtow'llilków, 'którym. d.o godziny 12-ej nie 
wojno kupować na ryn~{U, w ~l1t mepod .. 
bijania przez nkih cen. 

W dniu wczora;s.z;m komisa1'}at r~ądu 
nadesłał OOipo wied2. ~ przyp()lffiniał or
ganom pol:icyjnym o _.e, wzłJrania;'. 
cym kupcom-lg'ros1ost-oai kup.owarti.a towa
rów. i że zanądzeni'0 to będzie przesł:rzoe
,gane. 

Sprawa stabilizacJI 
pracowników mielsklaII 

SPROStOWANIE. 

W niedzielnym numerze "Głos" zlURieścił ~_ 
latkę, jako~y województwo zWf'6clło magistratowi 
listy kwalifikacyjne pracowników. Wiadomo§ć ta 
nie jest ścisła. W ojew6dztwo odesłało w rzeczy
wistości listy stabilizaCYJne, lecz dotycz~ee jedr" 
"lie 3 urzędników przy radzie miejskiej, Inne li.ty, 
mimo. że termin ich złożenia jut l'płynl\ł, nie zo
stały województwu przedstawione. WOJewództwo 
!;w~óciło listy trzech wspomnianych urzędnik6w. 
'lTychodząc z załozenia, że może je rozpatrzyć do
piero po przedstawieniu mu całości etat6w pra
cowników mieJskich. 

I • 
I 

• 

II 
POBIERAJĄ ZBYT NISKIE WYNAGRO DZENIA. - ZATO NIE PANO IM ZA

IŁKU, PRZYZNANEGO SĘDZIOM I OFICEROM. 
Sierokie rzes~ państwowych pit'scp. 

wników cywilnych ze wumien:iem d()(Wla. 
duią sięl że rząd P\ł'~yz.nał o1i~erom i sę
dziom iednorazowy 'zasiłek w wY'~'ok,ości 
około 50 proc. obecnych poborów. Ni-e u
legą wą~iwości, że .obeooe położenie 
lIlą,te~}alne oficerów i sędziów jest noie do 
poza~Toszc~enia, nie mniei i~'dnalk musi
my stwie1"d'zić, że w daleko gorszel1ll 1>01-0-
żeniu znajdują się zna,cznie od nich gorzei 
ll!p'Osa,żeni państ~wi urzędnicy cV'wilni, 
ktÓlrych w o<l:POdzonej Polsce uz.n~no za 
wskazlliDe zepchnąć na szalt'y koniec i ". 
czynić z nich poprostu "parjasów". Do-' 
wodów na poparcie telto cięŻJkiego os,kąT 
ż.e'llia rzą,qu przytoczyć możemy bez li,ku. 
l tak przed wo}ną w b. państwach zab.or
cZ)l1ch ur~ędnik C)'IWHny, sędzia, of!.cer o 
jednakięm wykszta~eniu mie>}i niemal 
rórwlne pobory, a nauczyciele nawet niż
s~e, niż unędnicy aomi~istrac)'i;ni. DzH I 
w'szys~y wymienieni pracown~cy posunęli 
się naprzód, tyJklO jedyna administracja 
pooostała w t)'lle. Ukoronowaniem tej nie
pnychy1nej d1a wymieni'onych pracO'Wni
ków państwowej polit)'lki urzędniczej ję.sl 
ostatnio poouinię'Cie i-ch przy wyipłacie za
sił!ków, mi1llo, że właśnie urzędnicy adrrni
nistracyini jako najogorzej U(pIOOażeni, ZlJla;
dują się w naigo1"'Szy~h s100unkach mająt
kO'Wych i je'żelli kto, to właśnie oni mieli 
prawo żąd'ać od rząd'U doraźnej .pomocy 

w formie jednmazowego 1.4si&\1. 
Podobnie sam sposób i system przy

znilwani.a dodatków 'Pewnym grupom pra
cowników 'l- ill!Qminięciem inny~h uważ.a
my za W1prOlSt niel!t\lOt'ą1'PY i niedop-uElzczal., 
ny. Skutki bawie1li "dzikie~o" przyzną
wania zas'i~ków (zapomóg, remlQnedcti) 
są wręcz falta'lne, bo wywołują w szet"'O
kiClh masaoc:h UIl'zęd'lli-czych feTmeniŁ'Y, nłe
z,adowol en1.e, rozgoryczenie i sarkanie w 
prZJelWaroej części UStpra'W1ooliw iIOne , ho, 
skor.o rząd potrafił znaleźć ~i na wy
platę zasiłków d1a jednych, nie woLto mu 
powiedzieć, że ich nt~ ma na doraźną po
mOi:: dla innych, Da]s~ skutki-em jest 
podJi,opanie w pracownikaeh państwo
wych zaufania do państwa i wiall")' w iSpra
wiedHwe i bezsłrOlIln~ funkcjonowanie je
go naczeln)"C'h ,organów. Co będzie wart 
talki !"o~'OO}"C:oony p!'aoownik, który w 
w dodatku s'ł4'acił zaulanłe do swyoh 
władoz naczelnych, nie obrzooa mówić. 

Dzwonimy na ,alI arm ! Czas najwyższy 
zawrócić z Mędn,ei drogi falWOryzowamia 
iproŁeg'owania jednych ~.up kiQISztern dru
gkh i choć w części wynagrodzić "parła
som" , t. j. prac.owni!k{)!l1 cywilnym w~~ą
dzon.e im dot~d krz'S'!wdy, a to przez na
tychmiastowe przyznaltlie im w śbd za 0-\ 
fkerami i sędiiami jednorazowego zaosiłku 
w wysokoś<:i 50 proc. osbEllCJlycll poll.orów. 

Akcja pomocy dla bezrobotnych 
NAJBUżSZE TERMINY WYPLAT ZASILK6W DLA POZBAWIONYCH PRACY. 

Jutro. to ;est V( Śl'oclę, dnla 22 i po
jutI"Le, w cz.wariek, dnia 23 b. Dl., odbę
dą się ~sze wypłaty zasiłków bezrobot
nym za c:zas od '13 do 19 lipea 1925 rOiku 
wł~e. 

p o r z.ą d e k w y p ł a" 
A. śRODA, DNIIA ;Z2 UiPCA 1925 R. 

B.W. I, II, IV B.W. lIiI B.W. la, IIĄ IVa 
3001 - 3750 1501-2250 3751-4500 , 

B. CZWARTEK, ,DNIA 23 LIPCA 
1925 ROKU. 
B.W. I, m, IV B.W. ID B.W. la lIa IV-, 
4S01 - 5250 2251 3000 5251 6006 

Każdy bezrobotny winien posiadać przy 
sobie: dowód osobisty, książkę o'brachun
kową, legitymację PUPP, .oraz t~on' za
siłlrowy. 

Po zasiłelt należy ,ię ~łosić b e z
w z g J ę d n i e w wy7m.alCZOnym dniu. 

Slepi . przejrzeli, paralitycy zac~ęU chQdzić 
Maskarada żebrak6w w celu wyłudzenia datków skończona ' 
żEBRAć NIE WOLNO. - UBODZY OTRZYMUJĄ ZAPOMOGI, WLóCZĘDZY 
PóJDĄ DO DOMó:W PRACY. - ILU LUDZI W ŁODZI ŻYł.O l JALMUiNY? 
Według danych wydrLiałuopiekt s'połe. 

cznej - do ()ibe<:n~,j Clhwili z,aretestifoWanQ 
w wydziale 647 000b, upraiWFatą.cyoh że
braninę na u~~<:ach ŁWl<1. 

Wszystłkle os ()!by, uprawiające żebran~
nę, skierowywane są pr~dewszyst'kiem 
przez wyd~8ł opieki .s.tlołeczne~ do leka· 
FU mle;,skie~, celem zft>.a.dani.a ich ullfo
wia, jpO'Za tern przepl'owd~a s~ s7;'Cz~óło
we wywiaoy o st'anie matel"ja1nym peten~ 
ta, jak również na~l1:ż.szej je>go iI'od-z1ny, 
która w m)'1Ś,l isŁniejącyclt przepi'sów, ()bo
wiąZ/aDa jest opi~Qwać się takowym. 

Po oirz')'łllWUliu dan~ wy'd,z,i,ał opieki 

s'Połocwej przystępuje do wydania zapo.. 
móg żelbrwkom. -

W Ooboone<j ClhW1fli UlkwaH,f.ikowanych 
ZMłalo tak~ft\ aposobem przeszło 300 że
braków,.1clórym wydaje się zapoon()gi pie
nięrine, oilJaz obiady. 

Prócz tego 230 2ebraków otrxyffi'U~ o
biady. 

Jak w~'CIH a liczba ~ebraków gtraSllje w 
naszem mie<ście posłużyć moie t~n fakt. iż 
olbecn'ie po przepTowad ,onęj masowej re .. 
je'stracii, do wydziaru - ce'lem zarejestro
wania, ~alSu się dkoło 40 osób d1-1ennie, 

Kośba ś • • Jer l 
Ile ofiar w Łodzi ~abiera gruilic:a : 

JEJ CODZIENNY PLON - 4 OSOBY, - NAJWIĘCEJ CHORYCH UMIERA W 
LATAOH MŁODZłEOCZYCH. - MAtE IZDEBKI OGNłSKJEM ZARAZY. - PO

NURA wYMOWA CYFR. 
Pod,łwg dan)'d1, OIp4"acow.anyOO przez 

wydz.iał sta.tystycmy m~1'Stratu m. Łodzi.' 
śm1et"tel'D~ z ~u-tHcy w pier'wszym kwaif'
ta4e r. b. przedstawiała się w Łod7Ji na.s-tę~ 
pują-co: 

Zmarl'o na ~~oicę płuoe: 
styczeń - to7 ~ 
l'ltlty - 80 " 
marzec - f17 " 

na ~ruŹlHcę m6$ i opon m6~yoh: 
6lyczeń - 9 os& 
luty 9 f" 

marzec - lt7 " 
na grotl1cę inn)"Oh narządów: 

sty~zeń 7 05& 

l'tJty 4 " 
marzec - 10 " 

Jak z ptt'z~oiowanyc!h oanycih wynika, 
~łem zmarło w 1 'kwartale 1'. b. na gruż-
1licę 'Pbuc - 274 O~óIb, na gruźH-ce mó~gu i 
opon DlÓZlgowyClh - 35 osób. na gl'U~lticę 
ionyclh narządów - 21. Ogólna liczba Zlgo
nów z ~i'lljjcy wyraJŻa się cyfrą 330 osób. 
Przeciętnie wtięc dziennie gruźlHca zabiera 
w Łodzi cz1ery o-nail'y. 

WIśr6d zmarłych na, gruźl!icę 330 osóh 
hył1o: dhrze5cij.an - 285, izraęoJę:tów - 45. 
Na 100 zmarl'ych p'l'Zytpadla zatem 87 clhrze
śdmn i 14 iz:rae.litów. 

Na poszczególne glt'l1'PY wie-ku pnypa
da;ą nastę'J}ująoee I'icZ'by "g-onów: 

0-1 27 ~onów 
b-2 23. 

2-5 16 zgonów' 
5-10 10 ., 

10-15 14 H 

15-.20 26 'f 

20-30 64 
" JO.-..tO 42 " 40-!0 4t'/, 

,K 

~ 3'2 .. 
60-70 211 

P'MVyże.j 70 6 ,,. 

~l3O Najwięcej z,goft6w przypr-jak wi
dać - na grupę wieku od 20 do 30 roku 
życia. Zaznaczyć wypada, że we wspo
mnianej grupie zmat"ło wogóle 128 os6b, a 
zatem I~ai:dy drugi zgon w tej grupie h,-ł 
spowooowany gruiJicą. 

Klasyfikacja zgonów podł....g wielk06cl 
mieszkań daje wyniki następujące: 

mieszkania jednoizbowe 184 
mieszkania dwuizbowe - 38 
!llieszkania trzyizbowe - M 
mieszkania większe - ' 3 
wielkość niepooana 18 
zmarli w szpitalach - 71 
zmarli w domach wych. 2 

ogółem - 330 
Lwia część wypadków śmierci z powo

du gruźlicy przypada na , drobne mieszka
nia. Około 20 proc. zmarłych na grutlicę 
dokonało żywota w s%Qitalacb. 

Nr. 198 

W związku strzeleckim 
UKONSTYTUOWANIE SIĘ ZARZĄDU. 

- MARSZ KADRóWKI. 
(p) W' lokaju przy uaicy Sien'kiewicza 

nr. 3-5 od1było się wczO'I'a; zabranie no
wowybranego zarządu V-go oddziału 
związku skzeleckiego. Funkcie zosJałv 
podzielone następu;ą.co: 

Prezes - p. Jó~f 'Małecki, sekretarz 
- Wbadysław Ośrodek, skarbnik Wac
łww Bartosze.wicz, referent oświatowy -
Zy.gQlunt Kdt'kowski. b1b'ł1ote~arz-Stefan 
Siwiński, pierwszy orlłon~1\t 2:afządu - F e
liks Ktasińsici, drugi członek - Grzegorz 
Ma;zner, kOQlenada zaś oddz;iału pozbsta-' 
la nadal w rę!kąd\ p. RomanA Dą.herko. 

Wk~ńcu Ołll4lIWianQ sJlCzegółowo ą>ra
wy oświatowe. POIS'taillowłono ZlWT6cić sie 
do ocLpowied'nich władz centralay-ch z proś 
bą o wydatne. pomoc. 

NMtępnie oma:ń.no sprawę święta 
l~jonowe~, 6 ~ ,h. T. Zostali wy
znaczeni delegad, kbSrzy wezmą udział w 
maif'SZU kadrówki Kraków - Kielce. 

Drużynę ł6d~ zw~u strzdeckiego 
ipot'owadzić będzie QSIOIboj.ście komendant 
obw. Ł~dź,. p. Alojzy cm..c~yk 

Omawi.amo rćJwnież' spTawę wzięcia 

czynnego udziału w biegu sztafetowym 
Rogów - Łódź Wj·d!niltz 116 s1eT1pnńa. 

WALNE ZEBRANIE PIERWSZEGO 
ODDZIAŁU. 

(P) W dlniu 2 siillrPnja, b. r. w laikaJu 
przy ulicy SienklE!!Wicza 3-5 odbę~zie się 
wa~n.e zebt'a.n.i~ !""go oddziału 2'JWiąZJku 
strze~eckiego w Lodzi, na. kt6rem aostanie 
w)l1bra.ny nowy -'Ri'lłd ' ~zego od. 
dZiiaiu. -

~ 

na far 
. (p) w dniu WC7.Dra: ym,' ~tw' rq&it ttto.. 

żna byłi() si1ny dowóe WlSzdkkh artyku
łów S!pożyrwczych ~ wUY'stkioh trzech 
rynkach: Zielonym, Wodnym i Górnym. 
Ceny produktów wahały się dokoła na
stępując)'lC?h norm: masło 2,5'0,;:.-3 zł., ma
sło śm.ietankowe 2,8fk,-350 2lł., jajka 1,30 

'-1,80, jajka sknynkowe 1,30-1,60 śmie
tana za litr 1,25-1,90, s-er 1140-1,60, mIe .. 
ko za liU' od 25 gr. do ~5, drób ~ kura 
2,70-2,90, kac2:ka od 2 do 2,90, gęś od 
4,50 d.o 7, ze. kurcza,ki płaicono od 1,50 <:t.o 
2 z.ł.., zi.e,miJOpłody p'taconlO; ;a 100 klg. 
zioemniakÓ'W' 6 ck> 8 zł... za k}g. thłody-ch 
z.iemni~ków płaoCOno od 7 do 12 gc. Ceny 
ogrodowizny ' ~tawiały się mnie! 
więcej n.alS'tępująfco: ogórk,j-od 30 gr. do 
80 gr •• łcapasta od 20 gr. dIo SO,-k--;lafiot"\' 
od 20 do 3) gro., pozostałe warzywa, jak 
m&Il"cłtewka, sała. i t. p. padły znacmie. 

Ruch Da. rynkach był 1JMcmv. 

Ziemia zakazana 
• WOJSKOWYM NIE WOLNO ' UCZĘSlCZAC 

DO MANTEUFLA. 
(",) Władze wołslrowe ..... ydały ~actzc. 

nie, zabtąrJłaJ:ąN> wCJiskowym IłCzęszczania cłó 

resłauractl hMeIu Manteufta bez ngł"u na szar
żę. a to z przyczyny nłetaktownego zac:bo ...... nłll 
• zalf'Zlitdu restaoracłi Ma:metriJa wobec wojsko
wości. 

łłasi truciciele 
ZON1ŁA KIEŁBASA. 

Pań$twoIw:v zakład badanb ż)"wnośd zako
mtmlrowd .~dUałOWi zdrowotności JKJbltcZ1Ie;, 
ki oadesłaRa próba kiełbaSY. zabranej u Herma
na Jendego (Brzezit1s.ka J~). f)() szczegóro.we) 
ana.Jlzie wykazała. iż kiełbat;a ta znajduje się 'IV 

słanie całkowitego rozlcładu (gnicia) i !)Od żdd
nv.m oororem nie nadaje sle do spQżycla, wsku
tek C7-elro n~cży )11 m!s7..czl·Ć. /Cęrem ukaranl:ł 
Jeadego., sprawe skłerowaQO do SlI<lu p.!)koiu" 



Jak . wpływaią DDdatki 
Z'e sporządzone,go przez ministerstwo 

skarbu zesta", 'enia tymczą,eowe,go wpły. 
wó-w .1ajwain e}szycł\ podatków i mono· 
poli okazuje się, że w I-ej d>e1faqzie lip. 
ca r. b. w.pływy te' wyniosły 25.3 mil. zł., 
podczas gdy VI I-ej dekadl'ie czerwca b.!'. 
~,3 mit zA. Ta zwyika wpływów w I-ej 
de!k.d~e lipca jest nast~psŁwęm z.wlęk
&Joneg& doClhodu z poo.a tl}tu maj,ątilf~w~. 
go i QlOiRGpOlu tYłonroweg(t. 

U. legjonistów 
lEB~AN1E PRlEDlJAZDOWEr 

(P) W dMu 23 b. m., w curtek, w lok ~u ,rłY 
ut Stłll o 3-5 adbłd* się Ofitątn' pą:ed
~ja.zdow~ inłormacyjne zebranie lWTązku le~~nt
~"... ~azd llędU~ abratltlwat w Wars,m\f1e w 
~dl 8 J 9 siw!)llią b. r. 

• 
Dbs rWalOf.J U III ' II 11,.10 

C~o\V1 
POWSTANIE W PAWILONIE "ZAWIERClA"'~ 

(p) Obecnie' roz;poozę.to roboty przy prurób
oe paw*lonu tow. akc. ,,ząw.r.eroie" w l)3Jrktl 

.;;;tas.zica VI Oz łocoowie na Jlłi.ejsołcle obsenva.
tortom a6brooomiczne. Przy budO\v'e obseTwł'
~dlJm o1nyma pracE; ~udUes' ł\.I rOO9tmt6w 
b~rdlQf4lych. 

W zwIąZkU . ,t'rICa" 
RBR! .t: DfLE6Ą.l'ÓW I PQąORCÓW. 

fp) W pia~e\[1 _ lf b. m. lf 1a!f.ąJ\ł iI:I ęno. 
czooych zwią~ów za'WO<j~wv.ch pj)l~kit.cłl J)fzy 
ulicy Nal''T()t, 31 oo'bęÓZlite się 2l:e 1'Ilore del~l/:a-
łów ł J>OOOICÓ)" z,w",~ .,Ptrll'Cą'\ -

D owulaJ a lO 
ROZBlLO WÓ~. 

('P) w mm wOZJOt'la,jszym XHI lromisa.rtalt po
!ątcjri P4ństwoweł l'Oclą.Z!tą·r do odpotwitedi4ił~~o
śoi 1fa41lel 8:ZJIlfera Fr.anołsrtb f(aon,(,ę, Qwad. ące· . 
&'O samochód nT. a z ~&rowa Marowrec
kiegQ. Srołer przez n~trotnoś~ naljecbat i rol
brr wóz. będący wb Vt/' •• Ił A(ltonioe
go J(bw~, 

I Id 18 'asI 
t~) Ąd~la ~r9Pidłow ka, ~euk4Jp. 

przy uHoy Cyme.a nr. 6 w nMe 2Ilłanit. 
własnem zat~a. pastylkę suiblimatu we •• 
ht samobó;c~. 

Prrył)yły Jłtka.r~ pOJloiow;a Utł7<ieli1 da. 
'j)er.We· z.i PQftłDC'V. 

Wład l OCZ Tek, . sl1kała 
p-rzy ulicy Szarej tv. 15 VI mieszkaniu wła
snem napiła słe w eelu ameb6jczym jo.. 
dyny. 

Zawezwany lekarz pQg()towia pa prze
P+W1tIlJ~tU :ł'Ołłclka. pc;>zo~taw,ił ~ D-i. miej
scu w stanie nie budząc)'m obaw. 

y challY p rlfll 
PADł.. UJPEM KIESZONKOWCóW. 

22.VIt. - GLOS POLSKI - 'tC)25 tok. 

ko ieta r~_ .. __ 
Romans ~ do~orcą" siennik ... 

Z p. MIN J.ĄC O CAL Y . ś lEC NILI WóJ E. O ZCZIltoOt.-.,,, 
LJCJANTiLOKATOR PRZYŁ~PALllCH IN FLAGRANTL 

(Da) W dniu wczorajszym po godzinie I my lokator i urzędnik policyjn ~i' 
. 11 wieczorem ulicą Piotrkowską pqechQ~.I ! na poszukiwanie stróża. Znależlł go po 
dził jeden z wyższych urzędników policji długich poszukiwaniach w bramie Ld uH
pańsŁwo-wej w Łodzi i zauważył pad do-' ey Zielonej, stale zaJllkl'\i~tej. Na sien\1iku 
mem przy zbiegu Piotrkowskiej i Zielonej ! położonym w tęj pustej braJl1ie SpocJywał 
jakl~oś nieszc~ęśliwego lokatora, który pan d9zorca w towś\rzystwię jakiejś bo
razpaczliwie dobijał się do bramy. Zain- ginki, tak niesłychąllie wratliwej nfl upał 
irygowany kłopotami lokatora llfzędIlik lipcowy, te na widok obcych nie mogła za~ 
policji posłanowił dopomóc mu dpstać się prezentować się pąwaŁ w bieli~nie. 
dl} mies, nia i pr~y tej spoliobł1Ości Sprowadzona do komisarjatu oświad
stwierddć, jaki te sposób spędza I.!zas czyła, że na7:ywa się ~0korska Marianna, 
p~R pozorea, je nie słysJY alarmów. liczy l. 17 i zaproszona ,ostała na illlf>rGwi-

Po szeregu prób udało się lokatorowi zowany necleg przez dażoreę i jego kel~~ 
zwrócić na siebie uwagę pozostawianej w gę, pracwnłka tramwajowego, kterego n~
mienk.niu służącej, która też z okna Jrzu~ . zwiska nie pamięta. 
elła 1I\U klucz od bramy; Po otwarQiu bra .. I 

• lecz ei bandy oprysz 6w 
Byli plagą lud ości kilku powiat6w 

IELJ{~ OBŁAWA DAtA OMYśLNE REZULTATY. 
(Da) Ubiegłej na~y policja łód~ka do

konała. . wielkiej obła wy' w dzielnicac~ pod
miejskich. Wynik obławy był z~oła t}ieo-

. czekiwany. Aresztowano bowiem kilku
dziesięciu podejrzanych osobników, a mię
cłzy n~mi, lak się okazało przy bliższem 
bądaniu i segregowanju "plonu" obławy 
~astępujących członków zorganizowanej 
oddawna bandy; 1) Stani~ławę Grzybow
ską vel Lewandowsk~, 2) Stanisława Le
wandęwskiego, 3) fetronelę Fl(1rczą~, 4} 
Rolto~za Mkhała i ~l Teresę Cendalską· 

rac~ką. tą twpr~yła barulę. która od 
dłuższegQ c.~ą.ltll operowała n@. terenie po-
,wiaŁów: włoQław~kieg91 k~tnowsl,iego, 
końskiego i nie~zą.w~kiego, kradnąo po 
wsiach i m~asteczkac.h dosłownię co po .. 
p3dło pod rękę. W mies~k/lnjaeh spólni. 

ków bandy znaleziono całe magauny 
przedmiotÓw skradzionych w wvmienio
nych powiata~h. 

StWlerd?;Ql1o rówl1ież, j;e kęwandowski 
faktycznie na~ywa stę Bart"iak i jako j~
den z niebezpieczniejszych opryszków. łlo. 
szukiwany jest oddawna przez sąd okr~
gowy w Łodzi ~ Włocławku. 

Ponieważ zachodzi prawdop&dQbień
stwo, że banda ta niełylko kradła, ale tak
ie dokołl,ywałą nfl.pądów ". broniĄ VI ręku 
w QkoUeilnych powiataeh. śled~t p prowa
dzone jest szczególnie enerij~~I"e. 

W c~asie obławy schwytany zQstał 
rÓWQiei; znany policji zawodowy Złopziej 
Stanisław Włoqarcz;yk, ukrywający się 0, 

,ttatnto pr~ed obQwiC\zkieP.1 służby woisłco
'lej. 

Fraki, białe fart • ~ , c e y 
ZJAZD PRACOWNIKóW PRZEMYSł..U 

(P) W dniu one>gdajszym w lokalu 
przy uli y Narutowic1l/ll 50, odbył\o się po
siedzellli-e kemitetu wykontCllwcz,e~o r;aną
<lu główneg zWli~kl\.l za,wodowego 'Prze
m'JIS łJi . .0 -oŁel()w;eg(), a 

.którem -omawiano sp;rawy porządku .q:den
neg.o *zdu, ZWlołaltl.ego na dzień l U,to
pada r. h. w Lod.m. 
~ .eler :.wałldu !ip1'Iawy przez e~f' .. 

sa .zwi ąZlk\t , p. B"'Wlo1lrskie~o, u fal'one ~ 
wam zJazdu: 

GASTRONOMICZNO-HOTELOWEGO 
tyczny.eh U' t_l!.i j stosunek do wie1,u 
z.a.s,ao.nio7;ycJl zag d lf3t\ P ",ey ~wią21koo 
w.e,j. Spoojaln.e zade·awien-i6 budzi pro
jektOW1aJtle połączenle rówijlOfz;ędny~ or
galli a~}i z byłl,ch tf2! c1t l: ~r~ . 

Na. :aj.!Jizd przybędą równ~eż dele~il1Jcj 
m.:ł~bynarodowej centr.alli zW1ązku ~stro
nom1czno-Jhotelowego z Bernina, ora.~ obę<:-
ni będĄ de.legacf z wl)ln ia,s~ Gda 
~k : ra.~em brać będz:ie ud.:Ma.t '{II ~teźdz1e 
kilkuset delet!aŁów z całej Rzec,z}"flosp.oH
tej 1ll)l~iei. Po przyjęeru spra.waM.ań, zjad. przy., 

stęi· do d uww.aiMo. Spf'.a.wy pC'llł~czenia 
wszystk.ich ~dązków pracowników aa. 
8t~mydl Vi jedną, arga.niza,c:ję, da
lei caa.wial1A będzie doni<lSlł j W\a~i kwe
stia U1ll'OWY z re-st18.uratoram1. PrócJ W)'Ibo-
rv. nowye!h ~d. J,;a.!%d po~;'e ~wa
łv 'W ~ ~t w ort iliz~} • taJk ... 

W końcu !.e,bF&nia p, Bawar.skiJ tdefe
w.aA: &pMJWę 5-lecia i,tru'ero,a. związku ~ 
wodowego pt'remydu g,astron.omLcz:1'16-h.o,. 
teJowęt9. poC2l~ }'Q t~,~i~1lJQ. " MO
czy&to<ść ta l.,ędJz:ię Obdh~!! ,iednoe)!~. 
.im e ze zia.zd 

.. -
Powrót optantów Niemiec 

P ~ŚTWO ZAPEWNIA IM SW Ą OPł~Ę, 

(p) W dniu Wc%oOM~zym. na dworcu 
Wt - KaHuj'ł Abr{lPl'Ow; Słnge a owi 
umrenkałemu pt'~y uliey Pańskiej 1\1'. 7, 
skrad~>()!lo z: 1riesuru 'portfel, w kt6rym l 
było w gotówce 300 dolu6w i 1,500 zł., 
oraz różne dov.·ody osobiste. Za nie?;na-' , 
Jl)'Dl sprawc, J)OHc}a czyni f!ftIeII'giocfJlłe po~ 
nukiwan.ia. W D.t~łwłe J)I}I&ko - nłemłeckiej konwen- I w ~"resle Wanst>ortu, Ql)iekę mat~riallllł sałll

ejl 'WiedeńskieJ ~ roku 1924 rOZJloozął sJę obecnIe tarną, młeszka>llia, opi.ekę społeczną, ~oe 'IV 

powr6t 0I>~t6w pol:;ldołt l Rusty JIleJllieckłej l wf5rukłwaołu pracy. zabezpłec;zen1e na WYf>~ek . mlłojJlI~ dzlesią(11 m zy 
• (p) Wacław Swędro\\sk4. ~ły przy 

u!łoC;y Guberrra1or&kfej 17 ~ł ~nMV J)fzez 
~ię za DOÓr<libie,nie wdnycft bjłetQ",. w.ła 
cio 'kina "Ode()tlt'. S\l'Q('ho\!i~l()łemu pis:wto prot~. 
kuł i Sllr,a,wQ sk;erowa.no do sądu. . 

iioziołek kradł 
.l PA W~LClVK MU POM40Al. · 

{pl \V dniu \\.:czorais.zym ZQ&baH Zl<i'trzy~-nl 
JUCZ poli.;:ję i o.dPTow~dz&tti do urzędu ŚJ.ed~e
gu \V. lf J(ozi<llek ' Wacla w P w.ołcz:yJ,;. b&z 9ta~ 
t~gO miejsca zari1ieSlh!1~ą, lctór~y 9kra<Hi Ma:.ic
rowi Raichterowi. zami'eszkaremu przy 1,tHcy 
j(j.~lma 32. różne rzecry ogó~ne:i wa'rtośoi 3.000 
JJotych. 

D miotły i mieszkani 
bOZORCY DOj~OWI MUSZĄ GDZIES MI~SZ, 

KA(; I MIEĆ NARZĘDZIA PRACY. 

de kraJu roddnUCi'&9. ()gółePl przybyć ma do Pol- bezrobookl. swłałlc%e!tła z tytułu ~zeń 
skł do k~ea ~ r. b. t,~ roddn, czyli obło społ~ycb I t. d. 
5,500 osób. DnIa 17 b. m. o godzinie IZ-e! IN' POłudnkt 

Więł(smść ~ to robotnicy łabrycznł. b~- przybył do lbaszynia pierwszy trałJ.Sł)Ort opłau

czy i ~ómH:ZY. Mintsterstwo pr y i i Iłt(). łów łQh. J>r:rewatnie górników z Westfalii. 
łecZDeJ wdrożyło rozJerł1ł akqę pomocy dla op- Prsrieobało Jł4 UHJŻczyzn. 81 kobieta, 265 dzieci, 
taDtów, według z góry aIotonelo planu, zapew- ogółem.f60 osób. . 
mając ~ym do om".y ~ pGIDIOO 

KUPON GO'WY 
,.Glosu Po1SłUego" 

i dnja 22 lipca 1925 T. 

Kupon ten daje prawo do nabycia 

W teatrze świetlnym "Nowości" 
ul. Główna Nr. l 

2.ch biletów ulgowych po 0,75 gr. we 
~szy~tkie dnie bez wtgłędu na seans 
~ mIeJsce. 

Kupo t atralny 
"GŁOSU POLSKIEGO" 
ważny w dnil1 22 U,c • .1925 r. , 

. . O~azłcle ninłejs4!:ego kuponu upraw.
nIony Jest do n~byćła w kasie teatru bi· 
lełu ul~owego 'w cenIe: 

Zł. 2 ~a krzesło od 1 do 8 rzędu 
_ 1.50 gr. ~a kl'~esl() od 9 do 15 rzędu 

j ~ 1.50 ~r. n kupon do loźy A lub C. 
• 1 '. .. do loży B. l11b D 
nR przędstnVJ)eoie •• Pan Twa •• 

dowski na Krxemion'kac,lo'" 

W Leł~im T Bair1,8' Populal'nym' 

ał ~oncerł i 
TEATR MIEJSKI. Dziś i jutro po cena,ch nal~ 

n't (ty h ws1rząSil,j ey i PlIr '11 d 
.. Bóg zetnsty" z PP. J el'zmao'OI\VS'Ką, o~~ 

wą" 'ada k", OOł 110' ~I\, 
ską, Komorni~ w rol.ach głównych. 

W s<JQotę v,'ystępuJe !&atr tl !}remj(ll'!\ doo·ko
ll!lłe4 l tlieka'wej komedłi uta,lent(lw.anei !)Oet~ 
Ma~j! Pa'wJi,ko\\'skioj "Sz.Ófer Afrhi.n.a.JdI'. Obsad" 
teJ nowośo! tworzą PP. MQl'~ ka, Jerzma~lOwska. 
~zwad(lwicrowa, $w~mskB, "1I'.otke i rabi-
sbk. 

TEATR LETNIt W JlIJr\u Stas~cą. Dzqś i fu
tro św~l!ny wo.qewi11 L. J<r~ą ,Pi łf kobr~ci~t
k~". k>tóry gr3lllY był dotycllCZ.ą~ lłr~y ni'emil-

ą.~lcheoklasbeh i w Ylll1z.ea;iU&! 00 QS,ta.tni~go 

tnieisca Wlidow'ni.. KoJos a:1'1le swe p<>weaz€n4E' 
~wazięcza ten 'ooewi,1 s\vemU l'ierWs'zNzę· 

dnemu humolowli, dO'Sko'naJym P<l1lj;s~ śpi€~. 
Ilym I taucZlny.m (lIl'~ atokeiqm i lt4.ewo.az.+al!' 
kom dla J)UbHcZII1Ośoi. W rolach gławnvch J)P 
J'zikubińsk,a. Ła!}ińSlka. Tał.a·rkiewicz, DębLcz, 

S~lb~rt, ZnU.pz i Wrońs'lci, 

UTNI TEATR POPULARNY " . pgródkr 
"Scala", Cegielniana 16. DZliś. w ~rilde, za b. m
,a godz. 9-ej W1eE)~!l'~m' l)U'\lktuallli~ baśń f'!-nba. 
snrcZl)1<i ze śOi,ew,ą.mi ł tańcami Kamińs.ki>ego, wy
&t~ włOil1ą z całym pietv~l11em i dutym \1a,kłi!-d~m 
dekoracyjnym p. t. .,Pan Twall'dowski na Kue
llI+ooikacl!'·~ SZltuka zdobyta sobie ws.tepll}'111 bo
lem ~asłufu1l1e l)()woozMie. Udzba! ł>j,erze cały 

z~,DÓł a:rtvs-tycz;n.y. Reżyserowa-!: J. R'J.ą.rskł. 
Kierow,nilk mu,zyczny Z. Pilarsh Kasa cnn\~a 
oodz4~lmi!e od IZ - 3 i od 5 - 10 w • . Pf.l:c~a"tek 
kancer'bu o iod.z. 8 w~ecz ... Pa'n Tw,rurd{)\v~lki n, 
KrrolTlJ.iiooka~h" gnlJl1Y będz.ic do pia,tku bieżące
go tygoonila. W sooote p.remj.e.ra· świetnej kr 
~il4 p. t. "ms.zpatislk.a muoba". ' 

. Wśród k iąiek 
NOWE WYDAWNICTWA. 

- W t()i11ilk~ 1&5 ,(BibIJorec2lk1 uniw~r/!ytet6, 
ludowych i m!oozież~ s:zskolneg" prof~&r Jgmacy 
Ohrza,nowlSki ()f:'łosit cjiylJlk~~m dwa sZok,lee, dmkOr 
wa,ne po.przednio w cz.asopis.mac:h, a mian'owicle 
"Grób Agamemno,na" ! "Testament mój" J'ut;.usza. 
Słowackiego, OrYl1iina n:v a wytrawny sad auto. 
ra p typh dv.'Ócn :1rcl·<!zie.f'ach "iel~icgo llo~ty 
zasfu&11Jite na DQlJ/Ianic gO przez szerokie koła in

te!igemtnydl cz}1fełników. (Na~!ad Oehetłbne.ra., l 
W<>.lffa). 

- Ukazała i nowa k&i'ą,żb d{) nąil~i JlG~ 
Col tk6w JęH,lia irf!llC4l kie~o OoPfacoWBlla !,"zez p, 
K. ~'elłeNlwicz, au,t.oT,kę cenny.ch J>O<Ir~~n1k6" 7: 
.t o cakre . ł Ks.Jllż'ka lloSi trtnt "Prellllieres Je
gCJ<I1S de fran.cai s". Wymowa fra,nCll!~a iellt! W 
111 j przed '\.i!\\·iOl~a \lny pomocy maików fOIWly
czn:rch, zatwieidzollrch przez ,.l' A_'sooVat.ion fnter 
M.1-!tlll'ale" w Pa1'YŻ!U. PQ<iiec.~n~k p. MaHemwlcz 
ie~ 1tols:fu i t>fę.!uiie łliIl4itrowany (160 rys.) I za, 

J.YiCO'ny j)l'zeA'lnewą prof. Pa. da Passy'ego. se. 
lrełąrza MiQ!dzynaroovwego T<Jv,an,ystwa fone
i~:n gf). (Nakf. Ocl>ethltlera I Wołffa). 

- t4ntolll . PerOYllln.d OSsendPtwskt ogr<lsit dru
kiem w8!lQtntllieltia P szłkice 7.: przed lat dw,oozieshl 
1~-I90T» ob~lUiĄICt) okres wojny ros;y,i&ko-ja
po ńslci el i rewoJ'Ilo~i lW5 Toku. W,sPOoIDl1Iieni<l !lo. 
$zą tYlbu~ "Od szczytu do c,tchta ni". Ą.ut<>r w woi
nie rosYl~~-da1>ońskiej brał ud:;,ial w charakterze 
rzec~znawcy fiecjll1i'Czme~o, i ednoozet\ll1i e zaś 

cZYlImie illltere:sowaf się rochem w·oJlIlośQowy,m, 

kitóry ogarnąJ wówczas olbrZY'll11e (}bszary R()';)! 
etm'Otpejsildej i az,j'a,tyck]ej. Zau,tanie wSClÓlohwa
t~i wyn.losJ() gO 00 SlfanOW~Ij;'k{) proo:y1denta tym
czasowega r.ządlU rewotlWC)iun.ęgQ na DaJe:dm 
Wl$chodzie. PrzJ'6z1a rea,keJa i Osse~o\\ ~;i Z41 

udtZiiat w a~ii przedwr,zą{);o,we,j SIk,a1Jany zostill 
na pól,tora rOiku ttwi.er<J.zy. Swemu Pohytowi w 
wJęz;1tmru autor ~aw<llzięcza moc obserwaeci1i: ży. 
cłle więzfenne i ps~"Chilka jego m.jo(~ z,kańc6w, wię~
ni6w poIlitycznych i kn-mi,nalnyrCh, n,re jest dla. 
nłego taje.n1llliea. PascynWąc<l tre'Ść ksiąilki ~pra_ 

woia, żre c~3'.ta się j, z niesJilbnąoem zł<; ic'lq wj~ 
nioo1. (Nail(lad G~bctbnera i Wolfia) • 

CIEłDA PRACY 
HA TU SZYNOWEGO 

IJrtystycznego białego i .kolorowego; filet ręczne 
I meSZYDo\Ve nauczam w cl~$lU mIesiąca. Uwaga: 
Nau.czam ,malowania I batiku. Wschodma 54 
II pIętro pr. oficyna mieszko ~. 555-2 

mODNIARSTWA 
naucza.m w ciągu Ii-iu tygodni podług udosko
nalone) metody paryskiej. Ceną bardzo przy. 
8tę,,~a. ZgloElzenla przyjmuje }. Pawlaczyk. 
ul.. PIOtrkOWSka 116, m. 12, lewa oficyna, I weJ
śCIe. 450-9 

. POTRZEBNY 
czeladnik blacharski Kilińskiego 201 185-5 

GUCHAL TER (KA) 

. (pl Związek dozorców domowycb zwrócił slo: 
do wlaśokWlI nieruch~cl w Sf)T8włe ~wołania 
wsp{,looj komereucji, którnby mbła ft8 celu 7,11-
ł;wkJow:mic wyniłcaj(}<)ych !łąl'dl., czcsto l,.ft1M. I 
I<\w JUI tle mieS7Ji:ań i prlYfzadów de .. trzyma. I 
,ma czystości w domacłt. I 

Kupon niniejszy jest wąin . 
tr1ko na dxi iejsxy pre)
gram .. NiewolnxC:7 w pę
tach". 

w os;!.ódkll .. SCł\.~~~" Ce~I'~lnl''ila 1~ 

~ Kasa cz.Ynna od d . 12 do' 3.ej pp. i oQ 
;Joe! do lU ej wiecz. 

, z .r.lruryto.\1.ln.ą zn~ j?~o~cią języka polSkiego, tlie-

I mlCcklego 1 mo.z:!Jwle francusk~o, p05zukiwe. ------------.... _________ • ______ ,;, ny. Zgłoszema do .GIosa- pod..AJe- 'l8S-4 
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~ I. IW ~ z liIcmemi ZClpytanTami' 
~6w, podJa.i;e się .adresy seilm'eta.r.ja
li6w Id.ów, przym.ałerżonydt 00 Ł.WP.N. 

Klasa A. 
1) Łódzki Klub SportoW'V, Udi, ~. 

Iiowśka 108, tel , 1-08. 
2) Ł6d:zilde Tow, Sp,ort,-Gimn., ŁóIdIź, 

Koperni'ka 32, lP. GerinJg. 
3) Stow. Sport "U:nion", Łóc:łif, Pc,ze.. 

~zd 7, td. 27-25, 
4) KJlwb T ury.srt6w, Łódt, K.itd69ldego 

\ Nc. 145. 
5) Ł6d.7Jkie Stow. Gimn. "Si~tlI", Łódź, 

Piotrkowska 174. 
6) Rob. Tow. Sport. "Widrew",ł.6dź, 

Rokicińs'Q 54. 

Klasa B. 
7) ŁódzJkie Tow. Sportowe ,,5mum1", 

tódr.t, Jul'juszą 41, p. Krys1aJk. 
8) Grono ~ośników Sportu, Łódź, 

Emilji 12 p. JQetUg. 
9) Wojskow.y KLub Sportowy, Ł6dt, 

Andrzeja 6, Dow. 10 D)Trw. 
10) Pabianickie Ti>w. C}"kHstów_ Pa~ 

aice, Zamkowa 1. 
11) ~gi'erskie Tow. Gimn., Zgiec'lz, 1~ 

M.aJ;a 31, p. Sz,lessner. 
12) 2yd. S, G. S, "Hak,ooh", Ł6di, (,..go 

Sierpnia 33, p, Wa.łŁaJCh. 
13) IGub Sport. ,.Conc.ordia", Ł6d:t, 

PiotrkoW'Slka 82, p. Wattelllbell'g. 
14) Tow. Sport, "Prro&na", Kali&Z, Ale

;e J6zef1.ny 13, p. Neumaoo.. 
15) Tow. Gimn. ,,sokół", Pabjmioe, 

~c Dąibro wiS'kie g<> , fi'l1na ,,2eJam". p. 
IWIO)cieQh.oWlS'kd. \ 

Kłasa C. 
16) K;lub Sport. "Ele1k,~". 

ł..ód2, Piokk<owska 145. 
117) Stow. Sport. "RapKf' l6dri, Ko. 

pemi·ka 46. 
18) Stow. Sp,ort. ,,Pogań", Łódź, Pań-

aka 152, p. Grooman.n. -
19) Klwb Sport. 4 Dyonu żandarme1'ji, 

ł.ódi, P1'2:.ędzaIni,a'llJa 28, t~l. 17-19. 
20) Harce.rski K1u,b Sport.owy XX, 

Łódź, PWtr!kQWlSka 96, Ba,n:k Handl. IPrzem. 
p. Stępień. 

21) Tow. Sportowe "M>!bSowia", ł.ódi" 
PiotrkQwska 200, p, E1!,ied"Sllci. . , 

22) KhJJb Sp'Ort. "Or!\ę"" Łódź, Piok. 
kowska 91. 

"GŁOS POLSKIt 
, Lód! 

22 lipca 1925 r. 

a D, Z węgrami prześladował nas pech , Tenni 
nallepsi lódZCY tennislści 

Dlatego ponieśliśmy klęskę przy spotkaniu 
w Krakowie ' 

staną do zaUloddw o mistrzostwo 
Polski 

Dowiadujemy się,- że następujący człon
kowie ŁJCL.T. biorą udział w zawodacł. 
o mistrzostwo Polski: panie Wiera i Kse
nia Richlerówuy .oraz panowie Stolaro'W 
i Steinert. 

B&m k'ił.kuletnticli spm,kań z W ęgra
mi nie pnedsiawi.a się dla n~s im(ponują
co. Fatalny stosunek bramek, w}"ta.żtaJją'cy 
się c-yi.rowo 13:0 na n,as.zą niekl()1'zyść (bez 
OS"~tOi'eIj przegranej) cbcie-l1śm'Y na. .zawo
dadl 'VI' KraJkOWlie meco zmiendć. 

Porarhka w)'6okocy&OWIa, jaJki0j vlęgrrt;y 
doznaJłi do szwedów (6:2) na oh'Wi,lę za
chwiała nien.at'1\Ul.7.Oną dotąd 1DIaI1"kę fQot
hallu węgliU".Ski~o, dzięki czemu ludzi'
łmny sfę, że honorowy rezultat z łatwo
ścią w Knkowłe osiągni-emy. Skład repre
ze11!łaJoji, qp.arty llI8I mistr2'J()~.ej d'l'lU12:y;nie 
Gaszej ,,Pogoni" posiadał zupełn.e zauta
me całego społeczeństwa spol'ltowe~ w 

Pobce. • 
Stanowisb. poszcze~ó1ne były najodpo

wii!dniej tpr'z;ez bpłtam,a mą2lkowe~ !p. 
K'U.'CibaJra obsł a wi'OIl e , a, 9 ~1l!C'zy z "p,ago
ni", ll'eprezent'UljątCyoh jed,enas,tkę tlt8isząr
darwało rękojmię, że cbronicma boląo7!k·a 

nasza. - brak pt"Z}"gGtowa'W'Czydh tren,nin
gów - m-e da się 1lJMll tym f'azem w.e 
maki. 

&~Ć tr-ZtełM, Ze drużyma nMzat pod 
W1zględem zrozumienia ~ r ~aJnia s~ 
n.a. wysokości zadaoia. 

, 

iPczysłomwy pech jedna.:k, mimo S2lHtS 

sprarNił nam na os.tatniclt za w~ pt'i~. 
krą nJi.e&pOClzWtmcę. 

NaJjpeWlDiesjsi gl"aIClJe, na k,tóryoh Mi
ba'l'dizi.ej ttlCi2lOOlo - ,zawiedli i to w sJk,an,(La
Hemy 9pr066Ib. K1lidha,r Wacek - Z8Jzwy

cza,j ostoja ~ reprezenł.6ltyw.n}"clt 
drużym.~tlt8i 'ostalni.em spotk:a.ni'll UlJprodu
lkoWlał' się z m.Jg.orszej ~t.rooy. Alk<:i}e je~.o 
ip07Jhawłone b;>dy myśli pl'U'wodmej i p'la~ 
llOWIOŚcij tak ner'Wowe.g.o i' 9łia.bo gr·atjące-

go Kuohax,a - jeszcze na zawodach młę
dzypwstwow)"Clh nie widzieHśmy, , 

R6..WIJlleż ni'edysponowani byli dr. Gar
bień i S z.aba,ki e wi'c z, Doskonalli ci Z,EllZ,WY

CZJa,j strzelcy s,prawiaH Wlrażen~e na ost:a.ł
DJich mwoda.oo nierutynowanydt nowicju
szów, którzy w sytuac,;ruoo ~:bramk()
W}"C'h nie umieją sobie porad2'Jić. 

W napadzie sytua.cję mtowa,ł jedynie 
Slonecki, k>!óry mdmo usi[,DIylch sta!lań -
nicz-ego sam dokon,l!Ć nie mÓi~. 

Turniej tannisowy dla zawo
dawców o mistrzostwo świata 

DEAUVLLLE (Francja), 21 lipca. -
(C. S.). W f1nałowych roz,gtrywkach tehm
sowych w gtrre pojedyńczej wysunęli się 
na czoło: K. Kożeluch (CzetChosłowacja), 
obecny trener wiedeńskiego W'AC-u, Ro
man Najuch (PO'lska), trener berliń'5ikiego 
lawn - tennis kltrbu, oraz irlandczyk A 
Burlke, 

Go~Htz - w zasadzie doskonały
llOIl'8za.lasnoją swoją niemniej skn'Y'wd2'Jił 
maTkę llIasu'g,o f,ootballu, ni!Ż naedyspono
wami jego koledzy; pi:erws.za pusz~zOOla 
przezeń bra.mka,przy małym W'}"Stiłlku z 
,;e~ sit'ony - m.ogł,a być śmiało dbronio- Kola rstwb 
na, Ostoją drutyny nalSzeą b~: obrona p II 
i pomoc. ' Ka.oror-OJeaJrczylk w obrome olscy kolarze będą walCZYli 
wywiąZia,H się z zadamJia zna,komide i nade O mistrzostwo świata VI AntwBrpH 
ws.zysilk.o dzięki nim ' węg:tzy pIl'zewa;g1 sWQ- ' WARSZAW~ 21 lipca _ Jak się do, 
je.j, ,która tt"W1alłla pr,z.ez 70 bHsko minut - wiadujemy. następujący koJarze polscy 
C)llfroWlO uwydaJ~n,ić nie mog.ld. udają się do Anłwerpji, by wziąć udział 

Doskon.ab8l il'ówme,ż byla pomoc nasm w zawodach o misłtzost~ świata: w jeź. 
z Hamke-m' na czele; pruci.&Px>na jedna.k dzie torowe;: mistrz Polski Łazanki, Szym 
pra'Cą (wskutek sła.bo ~a,jąlCe,go tlI8JJ>adU!) czyk i Podgórski; w jeździe szosowei: 
m'UlSliala wkońcu ska;pi-tu,I'Owt8lĆ. mistn Polski Lange .Mieczysław oraz Bar-

M~li:śmy się Zlt"ehaJhllitlowaC wobec todziejski (W. T. C.) i MiS. Oswald 
węg:tów l, 7JIlJPrzepa8oia~ ok.aaJję. (.,Unioo")-ci dwaj ostami tła bat swych 

ZdeprymowaŃ o.sł:aimią por.arbką ~ )dubów 
Sz:wecją----$baJbo na osUnich 1JaIWodadt ~a
.jący - w~,~ dali nam tym razem moż
ność uzyoslka.n.ia, ładnego 1l'.e7Jlltłt.M,u, 

Stało się jednak ~11aIC1Jej. • \ 
Winić n.ikogo nie na;let&y, kl!llpi.ta.n mąz 

kowy bowiilm do l'e.prezen'{acji ruiszej wy~ 
brał , siły na~epsze, za bralk kond)"Clji 1AlŚ 

i niedyspozycję - ~racze odpowJalClać nie 
mogą. 

Zeszłoroczny ZWYCięzca. 
BoHecchia. 

wygrał u Tour dB 'rancB" 

kow~ ~~ Sport. "Samson" Łódź, Piotr- ud~pes"l .. 
24) Klub Sport. "Sparta", ~ G&ń. U la 

ska 11, p. Ebemaus. 

PARY2, 21 lipca. ,(C-S). Ostatni (tS-ty! 
etap kolarskiego biegu naqkoło Francji 
Dunkierka - , Paryż (33 kml) wygrał Bot. 
tecehia przed Bellengerem. Ostatecznie 
więc trwający od 4 tygodni "Tour de Fran
ce" (18 etapów - 5422 km,) przyniósł po
nowny tryumf z,eszłorocme.to zwycięzcy 
Botłecchia (Włochy), 2) L. Buysse (Bel. 
gja); 3) Aymo (Włochy), 4) Frant~ (Lu
ksemburg). 17 etapów (przedostatm) Meb: 
-Dunkieł"ka 43J km. wygrał Martin pi 't" 
Ayrno. fu:JI;: (~t.L~:;;;;K.~~' MadziarzY popisali się swą niesłychaną 

26) 2yd. Klub Sport. "Kacfunalb" , Łódź, brutalnos'c' I-R Piłka noina Porudniowa 4, pokój 2, (!Z w , Rzem, 2yd.). 'c . 
27) t, 2yd. Tow. Sp. Gimn, "Bar .. Koch- B b k - g. aż t zagranicą. 

ba", Łódź, Po~udn,iOWla 36, !p. Swiętowti.oz. ez ram owa Dleroze rana lest pow Dym pos ępem .s Dr' 
28) 2 <ł St G' S Ha.smo- P l ),- ), d d - h d' BELGRAD, 2t lipca, (C .), ui!i~ 

nea" , Łó~ź: P~:~sk~m~., p:W~I~obn. O Snl W StOSUDnU O poprze BIC zawo ow dnia z:awtOdy rewanżowe pomiędzy "Ama-
29) Tow. ZWIO!. Sportu Łó&t, Tar- KRAKóW, 21 lipca. - Międzymiasto- zmęczenie, natomiast druż'YDa Krakowa torami" z W,iednia a mi,ejscową "J:ugOlSla. 

1!o',va 5, we zaWody Budap~ - Kraków, które niezmordowanie ciomnie aaprz6d. W tej wją".zaJoońcZ}"lty &ię zwyrc~ęstwem gości w 
30) Stow. 1m, J. Słowackiego, Łódź, się dziś odbyły, nałeżqły do me:r:wy;kle fazie gry wyróżnia się Adamek. ~tosunku 1 : O. 

Rokicińska 91. Ił _ emocjonują<:ych. . ~ęgrzy w dąż~nia ~ uzyskaoia zwy- SZTOKHOLM, 21 lipca. (C.S,). Repre-
,31) K,lub Sportowy "Radogos,roz ,Łód,ź Węgrzy wystąpili w tym samym skla- męskiego goala me cofaM 5'Ię pned grą zentaeja Sztokholmu t'ozegnła tutaj z,awo-

Zglerskl8J 135. . dzie, jak pJUCiw Polsce, z tą jeao różni- brutałną. dy z teamem po1udniowej SZMecji, zwy. 
32) Klub ~p.ort. ~r!IC, Bank·u P.olskle~.(), cą, że Orth'a zastllPił Kaeber. Skład Kra- środek napadu i pomocy oraz cala le- dęż:a,jąc w)'1Sokocyttowo w S'to'Sunlku 5 : 1 

ł.6~, Al. KOSClllSz:kl 14. kowa następujący' Szumie<: Ka<:ZOl' Gin- wa S'łrooa drużyny Kr~ &kłada;ąca 
~) Ka~J.j~ki 2yd. Klub Gimn, Sport., teJ, Seichter, chróściń6ki,' Zasła..:..niak, się z graCzy ,tCracovir', 'WY'kan:je dosk. . OO~~BORG, 21 lipca. (C.s.): Ra:pid 

KalIsz, W1e'lska 14, Adamek Kromholz. Kałuża Oszewski nałe Zl'OZumie.nie i zgranie. I WTed~kI }ed'na z aanepszyclt dJruzyn au· 
~4) . Pabjanick.i Klub ~ort. "BtlirZlai' SzperH~. 't Mimo .ob.ustronnych licznych ataków I strja~idt rozegra.ła zaw~'y z K~mr~ter-

Pabramce, Krótk,ą 2, p. LleJbs'C:b. II ' Od samego poczętJw gra prowadzona Z8IWody kończą się bezbramkową nieto- tlą (Gotillborg). M«z zakonc~ SIę , mere· 
. 35) ,Ży"d , .Klwb Sport. "M~ss':I' ' Paib)at- , 'est w bardzo żywem tempie. Przewaga zegranę. · zegt'a;ną' 

JU<:C, KiImskJego 3 p, Ma'8zynskt, I J ':::1 • G' _~-.I_. ..wł .. ' W ó':'_!l!' ..a-.~:~ V'_,I_ • e.s) Odl.....l ' 
36) KI b S ·t' Z· d . II P b' naGgUl zmIenna. JIOZiIle łnCIiAl W"Q>"OW ' yr ~ SIę W "" ''"'1''"'" .auUAowa - ZAGRZEB, 21 bpca. ( ~ , 'lJy~y SIę 

. K Up' t POlK, 'M~ Je. nłocze1l~e, a}a- paraliżuje udatnie pomoc względnie me- Adamek i KaczOll', najsłabszym 1fraczem tu za:wod'v pomiędzy c~olowemi d'1'U'Żyna. 
nICC, s, a .. ron , usta. d K At lo.! tr d .. I----ł· Krumh 1- który •• 1 • d' H k' 37) R ci k' T G' S . ·t R d I zmor owany aczOł'. alW , ze s ~y w ł'Uzyrue OIUlUl SIę ou, .. mi mle-JScowem.l Concor Ją a as lem, 
Pa,b' ..... k

u 
zś

1

.
e 

ROwch" 1113ThOD, Pc 01 .'b' J u a I Krakowa rzadkie - cały szereg pięknych zepsuł cały szereg dogodnych POZYCJI. gę-I Po emocjonuw:ej g,tze zakończyły s-ię one. 
Jam"" ,a, w. o ta ,p. er e" t A..l--ka· kn.~· K --L-lz ..l-!~, __ J "'--'- -, C • I.D.. d \ . 'C d" 

38) ił ~ k' KI b S ' V' t '" 1 cen r WIJIIl me wy "" .. 1 ..... U)e rUIIJWIUI • QUUlWGIl ~K.onlllle p. eJDer ,..-.a!ia l1 n&!- niespodzieWl8llrie ZW)"Clęst'wem onoor l' 
Zń;"' -- 3_~r"'M;, 1 49 U' GP't'k' " ~c orla, I W dr~iej połowie mie~i uzyskują I lepszy sędzia czeski. Puhłicznoścl 4 t y- w stosunku 3 :' 2. 

l> _t z, "'o ~a - ,p, a. :,', 'lekkie prowadzenie. Węgrzy W}"kazują siace osób. . 
39) Tow, Glmn, "Sokoł , Zgl.erz, Za- I PRAGA, 21 lipca. (C.S.). Vi'CŁort? 

kręt 9, p, KralL .". I żiiJkov rozegrała zawody z Nusel~ky, wy-
. 40) Klub Sport. , .. Pog.on , Zgierz, Ma- g,rywa;ąc w ń()6unku 5 : 3. tlelben-

glstrat , p, Kra!!. " komb. Sparla 3 : 1. Meteor VIU pobi~ U. 
41)~.Tow, ,GImn.astyczne "Sokół, Zd11ń-\ L' ekka atlety'h a nion 2itżkov 3 : 2. 

ska- 'JVr~Ia., _ " l n 
42) low. Glmn, "Sokół, Łęczyoa, Pla'c I BRATISLAVA, 21 Hpca. (C.S,).-

K{)~ci liszki 2. p, Giet"Mński. ' Sukl'a. ooISk-,"" lekkoatle 19:5.6, 2) Miggridge (Anglja), francuz Wacker (Wiedeń) pobi'ł miejscową Mak-
43) To·...,., Gimn, " Sokół", Kon'Sta,nty~ r Uli.., $,' 6.lB~ r. .. Dolques przybył na 54-tem miejscu, Rzut kamę w ~tos'lltl!ku 1 : O. 

nó",. Poczta . 9 .. Szrdłows.ki. I 50\V W ng )I ' G oszczepepm:
l 

l
k
) Szepes (WSęgrdYł) 53sk'~'P ~) BELGRAD, 21 lipca. (C.S.). Amatorzy } 

Podokr:?!! p;{)tr.c.OWSlkl Ł . Z. 0, P. N" : LONDYN 21 l' (C S) N • d ' runer ( o s al 51.09, 3) z:y ow l ( 0- !_.J. pok 1! • t k' kI L • 
, Piotrków, Kasa Chorych, 1). SkwarczyIl.'s,ki. II ' • Ipca. -,' a .. mlę zy- : ska) 49,48, Następne miejsca zajęli za- w~eńscy onaR mm rzows 1 Ufo .lu-

Podokręg KieJIecki Ł. Z. 0, p, N" KieI- , narodo~ych mIstrzo~twach AngIJI. polsc~ , wodnicy angielscy i norwescy, g.osłowjaDski J~lavia F. C, w stosunku 
ce. Koleiowa 32, p, W,ofta,szewkz, i zawOdnicy Gruner 1. ~zydł~S~1 (ob~J I ' 5 : 1 {t : tl. 

II, PrzypOIllJi.na się k:luhom adres p, Z, I z .A,ZS V. arsza~a) zajęh drugie I trz~ct~ l Tro'J-ma"z lek"'oatleły"zny 
p, N .. PolsIki Zwią.zek Pi~ki Nożnei, Kra.- I mIeJsca w.!'zucI.e oszczepem przy sdl!'e! U ,R _ U RYGA, 21 lipca. (C.S.). MiędJzynarooo-
ków, 'Jahfonowski,ch 7, • k~nkurenCJI ~lędzynarodoweJ, Wymkl . \II Rnglłl wy mecz piłki nożnej mięclzy bawiącym tu 

pIerwszego dma zawodów były następu- I od t~ia Simmeringiem {Wiedeń) a re-
'}lJ" lPll d jące: rzut kulą: 1) Szwarc (USA) 14,36tm. LONDYN, 21 l1!pca, (C.S.). Zawody lek- prezem.aoją Rygi zakończył się remisowo 
.idę~lZvn~rO UW!f m~cz 2) Paoli (Francja), 3) Egri (Węgry). Dysk: koatJetyc:me trzech lcrajów: Aoglja, Szko- O: o: 

U1~rs~awa .. Prana 1) Bermingham (Irla1łdja) 42,84, 2) Egri cia i Ilrlandja pl'zyoni'osły zwycięstwo a,n~ 
~ - ~ (Węgry) 40,93, 3) Somfay (Węgry) 39,~, glikom (17 p11'l1k't,) , 2) h·landja, 3} S2!kocja. 

W dniu 2 sierpnia reprezentacyjna dm- I O wyniku Szydłowskiego w rzucie dy- Najwt8lŻniejsze w~ki były następujące: 
tyna warszawska zmierz.y się w międzyna- skiem' nie mamy wiadom.ości. Trójskok: 1) 100 y. Goody 10 s. pól mili - Ea'che,ri1 
rodowem spotkaniu piłkarskiem z teamem I Somfaj 1.24, 2) Osborne (USA) 14,21; bieg l 1 : 58,4. 1 milla - EJJli'S 4: 20,6, 120". 
czeskiej Pragi. 4 mile ang. (6437 m.): 1) Blewitt (Anglja) przez ł!potki - Ga.hy 15,4 s. 

, , 

GOETEBORG, 21 Hp-ca, (C,S,), Wie
deński klub Rapid odniósł wy;sokie zwy
cięstwo nad jedną z najsiIniejszych dru
żyn sz:wed21k;ch S. K. Oe,r~ryte w s,Losun
ku 4 : 1 {1 : l}. 
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Musimy poprawić nasz .bilan handlowy Wszystkie podatki 'przynh}sły więcej 
, nfi ,preliminowano ' 

Ogranic2y~ ~=r;,~~tc:~:~~iH::";::-;-::~e';.~?u0:'-e Kto słanie TylkO podatek majątkowy stanowi wyjątek 
Prowadzenie koatekwentne; zagranicz- uratować jedynie drugi cud nad Wisłą,' ja- Według sporządz,o.n~o pnez mirtisŁer- I procent S1JJIl1 preBmńnowanyc:h w budże-

nej polityki w naszych warunkach jest za- • kim musi być zbiorowe powstrzymanie się stwo skarbu zestawien~a w'pływy z danin tadl rrriesięctny.ah. 
~adnieniem nader sJromplikowanem, tem- od zakupu obcych towarów, oraz znaczne- pnbliczoylOll i h1.onopo16w ~a c.:tJas od 1-~ OPłaty stem'P'low,e dały 57 milion. zł .• 
bardziej, ie jest ona zależna od współpra- go powiększenia naszego eksportu, przez stycznia do 30 czerwca r. b. wynios!y t. j. 57 procent budlżetu ceł·orocz.neg,o, 8-
ey dwóch kierujących nł~ ministerstw -- potanieQie kosztów produkcji, obniżenie 662,6 mJ~onów ż:ł. PodJatkii ~ezpośrecłrue I 101,9 p.roc. SOOl preHminowanyclh w bud
min. spraw zagra~ieat'lych i min. przemy- taryf kole;o.wych, a nawet ustanowienie bez majątkowego przyrni.osły wtem p6ł-j żetM:h miesię.cz.ny,cl1. 
słu ł handlu. premjł wywozowych. roczu 167,8 miHcm. zł., co slalOowi 50 proc. Widzimy więc, że wsz.'YIStkie wpływy 

Do 1923 r. kierownictwo polityki trak- Ustąpienie w chwili obecnej p. H. Ten- preliminarza caror()Cz,ne~ i 109,9 proc. · poo.a;tlk'Qwe przyniosły wUęcej, ni<ż preHnri-
tatowej leżało w rękach wiceministra ·prze nenbauma z ministerstwa przemysłu i sum, preHmłoowanyoh w bud.tetaJoh mie- nowano, wyjątek stanowi podaJtek mająt .. 
mysłu i handlu, którym był wówczas p. handlu, gdy rząd i sfery gospodarcze stoją ~ięc:tnych. kowy, który dał w cią.gu 6·ciu miesięcy 
H. Strassburger, prUlntesiony następnie na wobec konieczności prteprowadzenia sa- Podatki pośrednie przyniosły 53,5 mdl- ) ~5,~ milj,on.d., to ies; 57,7 pro:c. ~um pre
ró,. dorzędne sfano1riskn do mlD. 'Praw aacji gospodarczej, należy uznać za poważ n6w Z!ł., co stanowi 54,.2 proc. preHmina- l, IImlnowanych w bu<Letach mteslęcznnyeh. 
zagranicznych, a kt6ry obecnie na terenie ną stratę, gdyż p. Tennenbaum, dzięki do- ,.za c~rocznego 1 116,3 proc. sum preli- I Jest to nast5ps-twem szel"oko st~s>owa ~ 
ligi narodów i Gdańska oddał dute zasługi świadczeniu, zdobytemu w cią~u długolet- mnnowa.nyoo w budeetilllCh miesięcz.nyoh. II porzy płacent~ t~go p.o~tku ulg 1 od~oczeD 
państwu, broniąc marskich praw Polski na niej pracy naukowej i ministerjalnej, mógł w uwzględnlenm ~ętlciego pofoż~n~.a. go.. 
Bałtvku. w chwili obecnej oddać państwu znaczne Cła przyniosły 114,7 m~Hon. zł. to iest 1 ~podarczegQ kra,j,u. Ws<kutek mały-ch wpły-

Z chwtlce przenieiien.ia. p. Stra,ssburgera usł~i. 64,7 pr·oc. budżetu całorocznego, zalŚ 123,9] w6w z t~.go podatku, którego terminy za-
i zniesienia stanowiska wiceministra, ster ~adnicze przypadają w drugi'ej pot,~wie 
,...ewnętrznej polityki handlowej m1D. I roku bietą-ceg,o, ogólny wY'n±k W1Płvwów 
pn-em. ł handlu przeszedł de fa.cło w ręce li! danin publicznych za półrocze wbie~łe 
dyrektora departamentu, p. H. Tennen- W · l · t l 1.7. date 44,2 proc. budżetu c.a.łooroczne~. Po-
bauma, wybitnego ekonomisty i. statysty- tJ:Agle ,} cemen, pO Snl nieważ na dru~ie pół,rocze r. b. przy!,a .. 
ka, który słarał się przeciwstawić poltty- ~ daią terminy płatności podaŁ'ku majątkor 
ce protekcjonaIistyeznej t. agresywneJ u- rozszerzą swe rynki zbytu . wego i najwatżn.iejszydh podatJków bezpo.o 
prawłattef przez wszystkich sasład6w CENY .. A trI I PIECZYWA MUSZĄ SPAść. 5:,edn-ich, więc br~k ten zostanie . z pewno-
Polski.' •• ~ śdą wyrównany. 

Jednak ogólne Pftesilenie gospodarcze Komitet ekonomiczny rady ministrów l cyeh zw.aorŁynti pociągami do Gdyni i Gda.ń Moncpolr. przyniosły w ciągu p6łrocu 
póciągnęło za sob, ehroniczny deficyt bi- uchwaaił: l ska oraz usiosować ulgowy termin po- 174,3 mi·Ljon. zł., a więc 48 proc. budżetu 
1ansu handlowego, który wzrastał z mie- 1) Popr2leC e-ksport ł rozszett'z~ zbyŁ słoju 3 - dniowego przy ł.ad:owaruu na o- całorocznego, zaś 98,4 proc. tego, co pre .. 
lIiąca na miesiąc. ' węgla w kraju ptzez rozciągnięcie ulgo- I kręty. Ministerstwo przem)"Słu i handlu liminowano w bud·żetaoh miesięcznyoo. 

\VZl"ost ten ~epi~j charakteryzują waj taryfy W)~jątk~wej (stosowanej do wa- wywneć ma wpływ na obniżenie cmy ce- Porównywując wpływy z damn pubH<:2fo' 
cy&:y~ .. • 1 gonów 3O-tort~} na ~rystkre inne m-entu w Iuaju. nyoh i mon op·oli z-a 2 lata 08Wl'~ wMzi-

W III-clm kwaifa.le 1924 r. wynos1ł de- ! wagony' znieść normę 100 000 tono w &to- 3) Zwolnić drz~o opałowe od cła I my, u w roku 1923 dały 115 m'Jl)On6w zł., 
ficyt bilansu handlowego milj. zł. 51: w i sunku r~cznym, warunku~-cą zniżkę łalry- wywozowego. ł w roku ubiegłym 472 miljony 1Jł., w roku 
rv kwartale 1924 roku - milj. zł. 107; w l Iy do st.acii Zengale; zwiększyć poslo'owe 4) Wywrzeć wpływ na obni'żenie ce- ~ bidącym 6626 milion. zł. 
I kwartale 1925 roku - milj. zł. 183. ' w Gdyni i Gdańs,ku do 3 dni: przedih.tżyć ny mąki i pieczywa o 10 pr. ~zez urucho-

Jueli zaś uwzględnimy, że w kwietniu termin sŁosowania znHJki 10 procentowej mienie młynów, Iw kt6ryoch praca została 
deficyt bilansu handlowego wzrósł do 93 w taryne nil'. 10 do t &t~zn,ia 1926 r.: roz- :z:atrzyma.na lub ogramiczona. W tyłu ce
~Uj. zt, to widzimy. te bierność na~zego ciągnąć ulgową t.a.ryfę na węgi-eł. perzema- lu poS'tanowion-o znieść cło wywozowe od 
btlansu stale wzrMta przy obojcłności na- crony na 0,ksport z Gdyni i Gd.ańslka rów- l otrą)b, oraz nie przedłużać od 1 sierpnia 
szych odpowłedzialnyc'h czynnfłtów. nież na węgie1 p.rze~nacz,ony dlo zaopa- r. b. ulgi ce1nej na mąkę. 

Ostllltn.ie rokowania niemieckie, w cza- t'tzenia okrętów w tych portach. Zast-oso- W miarę znitłki -c~n z;boża. będą w ocł-
sie 'których daliśmy się przez długi ezas wanie tych ulg ,ma być u2!alemione od od- powiednim słos-ultku w da:Jszym dą~ ob
prowadz.ić i zwodzić niemieckiej dypłoma- pow12dniego ahni1.e'11ia cen w~la na ryn- ni"i:we ceny mąki i pieczywa. 
cj! dowiodły, te d~żenia liberalne i wolno- . ku krajowym. W dalszym ciąguo,brad załatwił komi-
hadlowe są bardzo ładnemi hasłami, jak I' 2) POtp1'zeć eksport cementu przez tet ekonomiczny szer,eg wniosków o cha-
zar6wno idea ogólnego rozbrojenia, Iecz wprcy ' arlzenie taryfy wyjątkowej obniło- rakterze gospodarczym i admłnistm-acvi
g?~ cały świakt uczyna uprawiać najskraj~ l nei o 50 proc. dla ładt;nkÓ'Vo' cemenru, idą- tlym. 
nteJszy prote cjonaIizm, ochronę wła~ne-
go rolnictwa, pl"L?mys!u i rzemiosł, to je- _______ ""'.2S'"""'(.,'~~ .. ---
steśtny zmuszellt do prowadzenia takiej 
samej polityki. 

Dotycbczasowa nasza polityka hand",. 
wa, ?yktowana nieraz względami polłtyc~
nyml polegała na tem, że zgadzaliśmy się 
na import towarów zagranicznych pod wa
runkiem umożliwienia nam eksportu n3.
szych produktów. 

Obpcnie zaś okazuje się - co 'nawet 
przy. umowie polsko-czeskiej widzimy, te 
konfrahenci cTynią nam wszelkie trudno
ści, aby nasz eksport ograniczyć dó mini
mum, a dzięki niskim cenom eksportowym 
zalewa.ją nas swymi produktami i towara. 
mi. 

W tej sytuacji przed każdym świado
mym obywatelem. który na podstawie do
świadczenia zeszłorocznego i obecnego 
może sobie zestawić horoskopy na przy
szłość, jest jasne, że walutę polską mote 

Zakaz imporla. z Niemi l: 
OD 15 SIERPNIA OBOWIĄZUJĄ KON
SULARNE ŚWIADECTWA POCHODZE

NIA TOWARU. 
. ~akaz przywozu z Niemiec, wyszcn

golmony w dwóch rozporządzertiach, jed. 
nem z dnia 17 czerwca r. b. i drugiem z 
dnia 11 lipca r. b., cłoty~zy nietylko towa
rów niemieckich, lecs i towatów, pocho
~zącycb z. inl!ych krajów, o ile są przywo
zone z Niemiec, a uie ł4 tranzytowymi. 
Towary pochodzenia nie niemieckiego bę
dę automatycznie zwąJniane przez urzędy 
ce.lne .od r.akazu przywo~UI od dnia 1S .. go 
sierpnia pochodzenia towatów będzie 
stWlcrdzane wyłąc;znie na podstawie świa
dectwa pocllodzeniat opatrzonego w1f4 
konsulłłrną; do 15 sierpnia zaś, dopuszczał 
De ;G:st $łwierdzeDie poc;bodzeRia na p~. 
stawię odpowiednicb dokumentów handlo
wych, zaświadczeó kOllsuJamych 1 t. p. 
Skąd dany towar przybYWa. b'l;dżie stwier
dzane Da pods wie dokumentów przywo
zowyoh. Przeiście traJllytem towarów I 
pun Niemcy nie powoduje zakazu. Nie 
podlegają zakazowi towary przyWiezione 
Plz0d o~łosz niem takUIl, a znaJdlftąc~ 
Się w składach celnych, dalej towary przy
wożone w obrocie uszIachetniaj~cvtn l re
paracyjnym, oraz w małym ru~bu graflicz
nym, '}wmy przywożone na poCłstawie 
konw '!lej! ganewsldej, dotyczące; Górne
/!o ŚląsKZ:: oraz tO~/\'ary przywaźonfl W drob 
ny~h r ~::;iach pueź podróil1yeh do wła.-
nego użytku. . 

• •• ek plenlęZny 
larll8wska giełda unedowa. 

WARSZA WA. ~1 ~ lipca (pat), 
dzisIejszej ~ieldzie ur~ędowej łJotowaula 
Ila$tępujące: 

Dl)lary 5.18,50 
franki. franc. -.-

CZEKI. 
Belgja 24.27 
HQlandja 209 40 
Londyn 25,33.50 
N.York 5.łS,50 
paryi 2 •. 675 
Praga 15.44.75 
Szwajcarja 101.20 
Sztokholm -,
Wiedeń 73.28,50 
Oslo -.
Włochy 19,375 
8 proc. po~yczka ~łota -,
Pożyczka konwersyjna 43,50 
10 proc, l'otyczk! kolejowa 90.
Po~yctka dolarowa 68.00 

Na 
były 

4 i pół proc. listy zastawne złem
skie 23. ·-

5 Dr. obI. m. Warszawy przedwoj~n
ne 19.75 

.. i pół proc. oblig. tn. Warszawy 
przedwojene -,-

. 6iułda ~k[IOwa 
Bank OY~Mtcwy 5J() 
Bai1k Zachodni 1.55 
Ęa;rnk dla !imdJu i PrL4ll1'l. 0."'
Bmk ZM'Oobk-owy T.~ 
?lm 0.41 
tJektr. b~brow. G,SO 
Chódor6w 3.1(\ 
CUiklrer 2.90-2.6.:; 
Po!5k. Przetn. Naft. 0,48 
Cetl11~Jski 0.30 I 

Spiess 225-22() 
$!;ta i SWlł>Mlo 0,2'7--9,28 
C~j,ce 1.75-1.70-1.7.
Węstiel ł,97- J.8.'ł 
NQbel 1.15- 1,72 
fitz,oor 2,Rłi 
Ulpop El,62~,60-0.l,1 

NorbH~l fI.7Q 
ParO\\Ól" 0.45 
~1,40 

2'iden4ewski 11,26 
ZY'l'Grdów 9-8,70--8.80 
Synd. Rolmaty 2,45 
Habeorbuseh 6,lO~,15 
Spłry.tus 2,15-2 
Modrzejów 4,40--4.045 
~6,5S~,35 

5'ta<J.aiOOwioe 1,55 
PodIst 1,25--1,30 
2latwlelroPe 10,35 
Bor,kowsiki 1,20-1.16 . 

. teg.!/ttgoa 0,17 

KJłewsld 10,50 

Hotowanla 1łofBUO~ 
W dniu 21·ym lipca 1925 r. 

. Za 100 złotych: 

New-Jork 
Zurych 
Berlin 
Wiedeń czeki 

bankn. 
Gdańsk 

Warsz8w~ 

I 

19.25 
98~ 

79.':O-80.~ 
t55,!ł5-155.~ 
154.60-155.00 
98,85-~lO 
98.85-00. to 

Urze60wa oiołda gdańSka. 
GDANSK, 21-go lipce (Pat). ~a dzi 

siejszem zebraniu gieldy gdańskiej notowano 
w guldenach gdat'isk i dl: 

100 zlotych polskIch 
Czek ns Londyn 

98.8')-99.10 
2520.7q 

Telegraficzna W9J'tata n'a! 

Londyn 
Wsr&zawa 

i5,~ 
9385-9,\ 10 

Hotowania giełdo e w lundyol,. 
LONDYN, 21 

giełdy, 

N.·York 
Francja 
BelgIa 
WIochy 
Szwajcarja 
HIszpanIa 
portugatja 
Szwecja 
Helsingfors 
Niemcy 
Austrja 
Praga 
RURłUllja 
Warszawe 

, 
lipca , <Pat). Zamknięcie 

4.86, 1~ 
lOli!.8Q 
104.80 
130.62 
25.00 
53.55 
2.46 

180; 
19'2.90 
20.42 
34.55 

164.--.. 

YSla a s irYfUsowI 
tv Poznan;o 

ODB~IE SIĘ Ol) 13 DO 27 WlUEśNIA 
BIEżĄCEGO ROKU. 

Pod p-rotektoratelll pa,nów ~t1'~ 
skar,bu, minish:a przemysłu 1 handlu 1 mlO!

s4'a rolni<;twa i dóhr państwowych, odł)ę
dz.ie się w cza'sie od 13 do 27 wrześni&. 
1925 roku wystawa spirytusowa ze s.zcze~' 
gól nem uw~l.ędnieniem teoo.nic~nydh za
s~o~ awań &pi.rytusu, wrga.nlZlow.a.na pt7.;e\. 
komitet juhileuszowo-wystawowy, t>Owoła
ny z ra-cji .50-!eda związku techn~ków go
,zelnjcz~b na Ks. P-cmlań6kie i Pomorze. 
Wystawa odlbędz.ie się na terenie międ~y" 
naorooowego targu w Poznaniu. Biura wy~ 
stawy mieszczą się w Poznaniu pr~ uncy 
Głogowskiej Nr. ~-37. 

Prezydjum komitetu jt.!hi.leWłZOwo-wy
stawowego tworzą pp.: prezes im. Tade
tm: Cłlrzą~ZlCz. prof. untwersyte-tu poznań
skiego, w~ce.pl1'ezes inż. Józ.ef KacUcowski, 
p,rezes z.wią.zJku teclmilk.6w gorzeJlniayoh w 
Pol'S-ce, wice-prezes qł'. Kazimierz Nen-cki, 
n&>C7.elny dyrektor zaeihodnio..,po}skiego Zje 
dn-oczenia spirytusoweg'o w Poznaniu, se
krętan: inż. Bronisław Rognzińm, dyrek
tor :takł.aclów środków SPQIŻywczyoh w 
Pomaniu. Plrzewadni.cz.ą.cy sekcji wysta .. 
wowej: d,r. Kac. Nendd. 

Wystawa sp.irytu.sowa e>bejmować bę
dzie następujące działy: naukowy, apara
ty, trr~dZ'enia. mat~rjały i W'y'twory prze .. 
li1y.słu ~o1'Z~~nkzego, oraz wo.gSle spirytu
soweg(). Zastosowanie ~płrytusu 00. ce16w~ 
al pr:~emjfsło~ i b.rm,aceuŁycz,nydh, b} 
hntel'lfezny.cth i Jecm'ltc!ydt, c} napędnych, 
tU dta ~z-ew~tŃa , ,~bto",anla, <,świetlenia i 
innyCJl'J . 

Wyste.wa rtie będ~ię obetmowała li ty!
ko ~pirytu~u i ję-go zuiiycia , lecz ta!~e 
wsz.ystkie gał~zie przemysłu, po.z06tające 
w łaktejkof.Włck tącznosci z faibrykacią i ub' 
tet ~ zastosov/a~ern ~ry~usu. 

Blągnlmłe polYCZki kolejowej 
Ciągnienie III~ej serii amor iy,lac'Y'i nej 

l()..pt>OCen.toWEl'i p-ot'Y'ozlci kolejowe; z t'()

ku lcn4 odbędzie się dnta 1 sief1Pnia o gO<' 
dtinic lO-ej rano w małej sali k~Ieren ... 
cvrnei ministerstwilll skarbu. 

"otow8nła qlełtlowe W Parno. 
P ARYZ, 21 go lipoa (Pat). 

gleMy. 
Londyn 
N. Jork 
BelgJa 
Hłszpanja 
Włoch}' 
Szwajcarja 
Dllnfa 
Holandja 
Szwecja 
Rumunja 
Praga 

Zamkni ę ci,. 

l()'~.92 
21.11 
~.04 
-.-
71ł.60 

410.75 
, 459.-

850.25 
570.02 

10. SS 
62.ID 



22.VIY. - GI.'OS POLSKY - 1925 roku. Nr. 198 

Trójkąt małżeński a policja DZIS o god~. 6-eł wiecz. 

CZY WŁADZE MAJĄ PRAWO ODSEPAROWAć CUDZOLOtNĄ PARĘ?
JAWNY KONKUBINAT JEST NIEDOZWOLONY.-KOCHANKOWIE, NIE WY
JEżDżAJCIE DO POZNANIA! - SENSACY JNA SPRAWA W NAJWYżSZYM 

Helenów Koncert pop1.llarn:y 
JUTRO o godz. 8-el wiecz. 

TRYBUNALE ADMINISTRACYJNYM. • Koncert Symtonicz.n:; 
Jedną z najdrażliwszych, lecz zarazem znaniach mieszkańców domu przy ocenie 

najdoniośJejszych spraw dla życia rodzin- ich wzajemnego stosunku, jako wywołują
nego i stosunków pożycia małżeńskiego, cego publiczne zgorszenie. 
rozstrzygnął ostatecznie najwyższy trybu- Nie mieszkamy wcale wspólnie-
'lał administracyjny. twierdzili skarżący - tak, że nie zacho. 

O istocie dochodzenia w tej sprawie dzi tu konkubinat (pożycie nieślubnel, ze
wzmia.nkowaliśmy już swego czasu. Obec- zwalający na ~{}licyjne wkroczenie do 
nie zaś przypominamy czytelnikom jej ogniska domowego. 
przebieg w związku z uzasadnieniem o- .' Wojewoda, wnOS7..ąc o oddalenie zaża
rzeczenia, wydanego przez trybunał, uzasa lenia, - wychodzi z założenia, że r,ozdziel
dnieniem, które stanowi jut prejudykat w ne mieszkanie obu tych osób, jest tylko 
tym przedmioci~. pozorne, a ich stosunek w istocie wywo-

u_- ISK " t W OTWOCKU 
poleca się rekonwalescentom i osobom poszukującym P. Władysław Szpydrowski z Poznania, łuje publiczne zgorszenie. 

uprzykrzywszy sobie żonę, a pragnąc po- Rozważając tę sprawę, najwyższy try-
życie z nią zaątienić na "coś lepszego", bunał w orzeczeniu swem uznał: 

Ceny. ze względu na obecny kryzys ekonomiczny, znacznie zniżone. 

bez żadnych skrupułów i bez zaprzątania Według pruskiej ogólnej ustawy kra
sobie głowy rozwodowymi . zabiegami - jowej, obowiązującej na obszarze b. dziel
usunął z· domu, jako sprzęt zbędny żonę, nic-- pruskiej, mają władze policyjne pra
a na jej miejsce wprowadził Helenę wo wydać potrzebne zarządzenia, celem 
Grzyą. zachowania publicznego spokoju, bezpie-

Starosta Grodzki w Poznaniu, po czcń::twa i porządku. Wobec tego ma 
uprzedniem zbadaniu faktycznej strony policja prawo występować przeciwko kon 
sprawy, wezwał żonatego Władysława kubinał.orom. o ile dają publiczne zgorsze
Szpydrowskiego i niezamężną Helenę ' nie. jako pożyciu sprzecznemu z zasadami 
Grzyb do zaprzestania wspólności poży- małżeństwa. na którem opiera się ustrój 
cia w Poznaniu, ponieważ stosunek ich społeczny. 

z 17 marca 1921 r., na które skarżący się I binat łąezy się z zerwaniem wspólncdy 
powołują - nie można wysnuć, że kon- małżeńskiej, względnie rodzinnej i powo
stytucja gwarantuje obywatelem wolność I duje naruszenie małżeństwa i rozluźnienie 
postępowania w sposób obrażający pod- życia rodzinnego ze szkodą dla porządku 
stawowe urządzenia społeczne. Konstytu- publicznego. ' 

wywołuje publiczne zgorszenie. Szpydrowski jest żonaty i ma prócz 
W ojewoda poznański wezwanie to za- ślubnego dziecka, także nie ślubne z Hele

akcept~wał,. oddalając zażalenie Szpry- ną Grzyb, która była u niego gospodynią. 
drowskIego 1 Heleny Grzyb. I Z zeznań świadkó-w ~ika, wbrew lwie!-

cja (116 art.) stoi na stanowisku ochrony Najwy!szy trybunał administracyjny pod 
obyczajności publicznej, wobec tego uwa- DrzewodnicŁwem sędziego Bindera, VI o. 
żać nie można wspomnianych ustaw pru- becności sędziów Moraczew!:kiego, Duni
skich za zniesione postanowieniami kon- kowskiego, Świnarskiej!o i Bernacika skat
stytucji Rzeczypospolitej polskiej, bo po- gę Szpydrowskiego i Heleny Grzyb, jako 
stanowienia tych przepisów nie są sprzecz nieuzasadnioną oddalił. 

Obadwaj interesanci wnieśli skargi do dzcniu Sz., iż S. i G. ten stosunek dalej u-
n. trybunału administracyjnego o uchyJe- II trzymują, mimo zameldowania w osobnych 
me orzeczenia wojewody, utrzymując, że mieszkaniach. 
wojewoda niewłasciwie oparł się na ze- Z postanowień ustawy konstytucyjnej 

ne z zasadami tej , konstytucji. . 

Zasada pruskiego ogólnego prawa kra
jowego 'winna znaleźć tern bardziej zasto
sowanie w wypadkach, w 'których konku-

A teraz zachodzi pytani~, czy wy::hJo
na z ogniska małżeńskiego prawa żona 
Szpydrowskiego odzyska dawn~ łaski i 
wróci pod dach i opiekę męża 1 

lE222!2 ( 

II URZĄD SKARBOWY Łódź, dnia 21 lipca 1925 roku. O ł · . , le .. 9lldatkd\ll ~ at~l~arbDlIIYlb g oszenl e'. 
OGLOSZE IE - .... kt6re chcą mieć led.ne włosy i być za-

- Izba skarbowa ponowme przypomina, że terr~l1n do ~łote?la ze- Wsze piękne, tym udzielę rady j se , 
, • znania o obrocie za I półrocze 25 r. upływa z dmem l slerpma 1925 kretu pi~kności. Używam środków na· 

II Urząd Skarbowy podatków i opłat skarbowych w Łodzi po- r. \ Jednocześnie zaznacza się, że ci płatnicy, którzy podlegają po- turalnycn. t!1. Plotrkowsk.a 1~, łe~a I 
daje niniejszym do ogólnej wiadomości, że na pokrycie zaległych datkowi wojewódzkiemu od obrotu trunkami. w wyszynku. ~r<?bnej oficyna, l pIętro od. U-l I od .)-6 95·[ 
podatków i opłat skarbowych odbędą si~ publiczne licytacje rucho- sprzedaży winni w ko~umn~e 6. tegoż z~znama prz~ kolumme hplec
mości, zajętych u niżej wyszczególnionych dłużników dnia 29 lipca grudzień wykazać obrot OSIągnięty w ~Iągu l-go połrocza 1925 roku Domek 1925 roku między godz. 10 rano, a 4 po poł.: z wyszynku i drobnej sprzedaży.trunkow. 

1) Bezille Edward. 6 Sierpnia 46, bilard. W związku z tern zwraca Się uwagę !la .art. 56 ustawy o poda!- przenośny z 9 mieszl<ań, tanio do ~prze-
2) Frania Lippel, Zielony Rynek 8, 300 butelek trunków. ku przemysłowym, w myśl które.go. przedslęblO rstwa ~andlowe. z.ah- dania. Wiadomość u gospodarza. ul. 
3) Gopan i Gutman, Gdańska 91, dwa warsztaty tkackie. czone do kategorji l i Il przedsu:}:>lorstw han~l0:-vych I p:.zedslębu;>r- Napiórkowskiego 65. 724-1 
4) Sołowiejczyk Izaak, Gdańska 61, pianino. stwa przemysłowe zaliczone do plerws~y;:~ P\ęCIU kate.gorjl przedSIę· ----.---'I"i----~-_ ... 
5) Firmy Lewenton, Karman, M. Szych warg i Fuchs S., zajęcie n biorsfw przemysłowych, tudzie~ prz.edSIęb!orstwa ObOWIązane do pn- P8"~Ż fak pl Za~z-po" 

Fuchsa Salomona, Pańska 18, kasa ogniotrwała, meble. blicz.nego składania sprawozdan, o Ile. za.lIczone są do powytszyc~ ~~- • ~ • • .~ rJ!j"",. • 

6) Presburger .Z. i ~-ka, Zielona 5, maszyna do pisania, kasa ognio- t~g?rji, wi~ny po upływie każ?e~o mieSiąca kalendarzowego, na}.poz- WIem Ił lak SlD SPIsuJesz 
trwała 4 bIUrka 1 waga me] do dma 15 nasti>pnego mleSI~ca wpłacać do Kasy Skarbowe} po- I· P J k' 't t (' f'll" kw ' , .' ... . -; b .. b' ł o li I Ins,y u lra o O!.fJl nau o ei, 

7) Warszawska Maqa Cyrla, GdańSka 23, meble, maszyna do szycia. t dlł:te~ przemys!owy, I?rzypadal~cy ~d o rotu OSląg~lętego v: u leg ~m badanie charakteru i zdolności z pisma 
8) Szewelew M. L., Andr~eja 7, cztery sztuki towaru i biurko. l mieSiącu. Inm płatnICy O~0"Ylązant są do sk~ad~ma zeznan, a Wlę.~ odrec~nego danej osoby Prof. H. Gl<A i.-
9) Piotrkowski Szlama, Wierzbowa 18, dwie maszyny do wyrobu płatnicy wykonywujący zajęcia przemysłowe zahczon~. do kategorJl SK/EGO" znawcy. sądowe!.!o. Krak6~'J 

sznurowadeł l i Ha) i b) zal' eć przemysłowych oraz lekarze, dentyscl weterynarze .PRASA ~armeilcka 16. Tak.sa 10 _f . 
. ' .. .. . b' d' t ś'· h't k" GrafoloS!Ja naukowa niemamcwsp61-

10) Bursztyn Plnkus, CegleImana 71 15 worków mąki żytniej. felczerzy, adwokaCI, notarJusze, o rOlIey są OWi, ar y ~1, ~rc I e CI, nego z wróżbą" szarlatanów. 
11) Berman L., Cegielniana 55, meble. inżynierowie i inni tech~icy, wreszde.. ~ ! z ~ d s i ~ b I ? r ~ t w a ~!!fWII-" ..... -._------~ 
12) Fiszer D., Cegielniana 26, 10 sztuk towaru. spraw,ndawcze zaliczone do .m~ych kategorll nIZ I III pr7edsl~bl?rs~v.: I O ł ' b: 
13) Riedel M., Zawadzka 19, pięć biurek, dwie maszyny do pisania, handlowych i I - V przed~iębl~rstw prz.emysłowych, maJą nalPoźmeJ • g OSl8nl3 drR ne 

kasa ogniotrwała. ' w czasie od 1 lipca do l sierpma wpłaCIĆ do Kasy Skarbowej poda- • 
14) Szpon I., Zawadzka 10, dziesięć par bucików męskich. tek przypadający od obrotu osiągniętego w I półroczu 1925 r. ' • Po 10 groszy za wyraz. 
15) Rotbott H., Zawadzka 12, maszyna do szycia i meble_ Płatnicy ci mają jednak także opłacać podatek przemysłowy 
16) Kirszenberg L., Zawadzka 34, lub Piotrkowska 28 meble kasa l w terminach miesięcznych. 

ogniotrwała. • 
17) Nadelman Chana, Zachodnia 33, meble. 794-1 PREZES: ' TOWARNICKI 

• 
Dla poszukujących pracy 
5 ,groszy za wyraz. Naj

: mniejsze o~łoszenje 50 ~r 

18) Kurc M., Wschodnia 51, 20 sztuk towaru. ;:===========-::;'------------~ 
19) Szenrok Mozes Aron, Konstantynowska 98, meble i kasa ognia. . lIIfędzynarodollB T·wo lUdOWY Kauka i WJtbow. 

trwała. SZ y L l'Iaszyn W Gdańsku poszukuje 
20) r~~~~~:ckie Konsorcjum Przemysłowe, Piotrkowska 6, 30 sztuk L K' A L Uf Niemieckiego u

li dzieła doświad 
czona nauczyciel
ka bardzo tanio. 
Oferlypod .l'<lem· 
ka" do .Glosu". 

21) t3racia Skosowscy Szaja i Abram, Cegielniana 57, 20 szt. towaru wszell{iego rodzajU. wylwnywa 
'22) Lent J. i S-ka, Sienkiewicza 61, 100 paczek lJrzedzy trzy ma. zakład malarSkI po cenach kOli 

szyny tkackie, t • , l{urencyjnych 

23) Sztrowajs Szmul, Cegielniana 37, 10 sztuk towaru. I J T ' 'be sri 
:t4) Segał Itrael, Kilińskiego 40, meble, urządzenie sklepu. an J anOWSnl ~ 
25) Zan~eI H. i Lubiński, Dzielna 80, 10 skrzyń nici i maszyny skr~- Łódź, 111. Sienkiewicza 91.1 

calmane. ... 
26) Bracia Frenkiel B. i D. Aleje Kościus~ki 28, bielizna maszyna 

do pisania i 2 biurka. ' 
27) R. Kinsler i S-ka, Wólczańska 53, maszyna opalarka gazowa. 
:li'! M. Elbaum, Gdańska 76, 2 bele odpadków. . • 
2 ;.1 .' ,' Koziorowski, Piptrkowska 107, kasa ogniotrwała, maszyna do 

,',S=ln:J i 2 biurka. . 
311) .1. ;:.A1 S;';I) '.\'~ki i S-ka, Piotrkowska 73, maszyna do pisallia i meble. 
31) Oro,'z ~ 'i'l :;k i Herman, Kitińskiego . l05, 2000 metrów 'pasów trans-

t11 j'w i ł1 ~'C1\ . 
'5780-1 :) ~) Brac(2 'Wajs t Zimnawoda, Piotrkowska 80, 50 szt. towaru. 

:-l 3 l ~)id, j[J Hcrsz, Wschodnia 57, rozmaite artykuły spożywcze. 
,A\ Chigr.n N. i Izraelit M., Piotrkowska 38, 40 szt. towar!l (sprze- M" h ł REITBERGER 

d,,;'~ OG l1ęd :de się w' lokalu II Urzędu Skarb owego w Łodzi ul. Je a 
0-:::0 Sie rl) l1;a 6.) ANDRZEJA Nr. 7 

~5) l'f·ierczyK i Pry'dOlan, Piotrkowska 58, 25 sztuk towaru, biurko Wykupuje iwiadectwa han-
l1i'l<'1d;:enie sklepu. (Sprzedaż odbędzie się w lokalu 11 Urzędu dlo~e. przeDl;ysłoW'e i ,..oj"!--

reprezentacyjnego na biuro 2-5 pokoje 
wysolci parter, albo ł piętro, okolica 
od Grand.iHotelu do Ulównejj pożą
dany jest skład W podwórzu. Oferty 
przesłać: Inż. Smolarz, Wólczańsl<a 149. 

5;82-1 

Sprostowanie 

775-2·n 

Maturzysta udziel~ 
Iii korepetycjI l 
przygotowuje do 
egzaminów w za· 
kresie szkoły śred 
mej Zgłoszenia 
uf. Wodna 38 u p. 
Sędkiewicza ~1·2n 

W ogłoszeniu II Urzędu Skar- o sprzedania pia~ 
bowego z dnia 21 lipca 1925 r. w 11 nmo Schroclera l 
liście wymienionych tal1ł osób w w D. doorym sta· 
Pozycj'i 16 mylnie wydrukowano nie. Ul. PańSIta 27 

m. 16, od 5-7. 

Kupno I sprzedaź 

G o r do n M a r t a. zamiast 759-5.-" 
Gordon Rajzla. co niniej- _____ _ 
szem się prostuje 

K
asa ogniotrwala i 

l róine meble do 
sprzedania. Naru
towicza 47, m. 55, 
od 3-1. 778-2-k 
\ 

·Skarb():,'{~ go w t.odzi ul. 6 sierpnia 6 '. ~erslUe (patentVI oraz przYJmuJe 

"b· l~ i <:': ; ,J fv} ~Z,; l ;, Zl ~loll~ 6, 1.0. S7.tuk towaru , ~!ł:c::!::i:k=~=~e ::~~:: potrze~~~ ak G A 81 N ET Lokale.mieszkami 
"57 1 l \!l l..;lbam I .1 :k lWOW1CZ, ZleiOny Rynek b, meble. cze 1925 roku. Irt6re~0 termin SPOiii~~ '. 
38, .\' Zi."'l il'i S1{i. i We1sand L., Zameilhofa 11, urządzenie sklepowe upl\1WazdnieDl311ipcar.b. 1'17.61 doprzedSlębJor-... IOdg:~trri°~f~st~ 

i wag;l W - stwa , samochodo- , ,.nosmetycZny ~wum panom, Jub 
. .,,' ," d l . r" l' d l P' . h ' wego, <Iobrze pros· d Of t 
. 1,; ' '.'t:r " l~cr U3E'l 1,;111 '1 e) IOtrko\Vs1~a 39, meble i kasa. ye owawca perującego. z go- kompletnie urzą' ,e nemIJ. er y 
,1('! .\1. :"l e Il3C1k:;I , AlJdrl eja 4, kasa, 2 biurka, 2 bufety, 30 tuzinów l tóWI<ą 4,000.- zł. d~ony do sprze~a' pod btery .A. rl.-

p·deh·i{ L1udr,:; 100 butelek wody koloilskiej i 200 szt. mydła. . , 'f Oferty pod .Au- ł ma w WarszawIe. W l-m 
• J h' f bl k tobus~ do .Glo~u KruczaM7 m.ll, 

Z;'$,'; ~ \\'e;;. tl·Jw a ne r<.:c i l(jll1ości są do obejrzenia w dniu sprzedaży wye owawczynł re an a [Polskiego·. 81·1 tel. 19'2-82, ' 785-1 przyjmę na mies~~ 
.1 \\'vmie ;;io;iych ,: lu;;ników na miejscu licytacji. I izraelici z praktyką w internatach po- i kanie 2 panów. 

- O ' . trzebni zaraz do Domu Sierot. 0501>. I ~[gt§l [gr§t§l Kilńskiego .l\e 142 
r ',' KIER WNI ,< URZĘDU: zglosz. do p. ToruńczykoweJ' Piotr- ł 50 A L'ś ' 89 1 W SovlERAJ m. , . I mew-
·\1 -- . W z. • u • k~wSlra 55 m. 8 791·-1 ska 578S-l-m --

Interesy handlowe 
IIIYl'estaurowany 
" sklep do uQ ;; tą· , 
plen:a. Karolu " . 
Wia .. omoSć w za-
kradzie lryzjcr. 
SJ,;ill1 . 7Ir-- j li 

r,kuszerka Pipiko. 
Ił wa przyjmuje pa· 
nie. PlUtriwwsl{a 
13:L, III. /4. <!l-JO-d 

Zagubione doku ,n. 
~,aierówna Marja 
HI zgubiła dowód 
osobisty, wydany 
w Łodzi. 762-5-z 

Dr.lutlwlk Fałk 
Choroby skórne i 

weneryczne 
t.. luea·. Rentlo •• m I 

IIw&pcow'l le",plI 

prlyjm. od 10-U 
i 5-7. 

flawrot KI 1. 
Telefon 28.Q7. 

Kupię 

PLANOEKt 
używane, w do 
brym stanie. Prze
jazd 15, wiadomo§ć 
u portjera. 759-1 

= 
hec.-:Uor i \\ ydav.ca: ~. arceU Sachs. W drukarni .Głosu Polskiei!o· Piotrkowska 86. Redaktor odpowiedZialny: Władysław Maltałski. 
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